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-Mówi on o zbliżeniu i nowej przyjaźni 


p. Cziczerina 
e. 


ekonomicznych polsko-rosyjskich. — Obecne zamó:. 


wienia sowieckie w Łodzi są tylko początkiem znacznych tranzakcji. 


Cziczerin wyraźnie z 
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ra byla gi sowieckiego w Warszawie od- 
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f Släng w Zaproszenia zostały roze- 
j i Nâdest mieniu poselstwa sowieckiego 
f bism, Aly zostały nie do redakcji 
a szych e Indywidualnie do wybitniuj- 
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(Specjalna służba informacyjna „Ilustr. Republiki“), 


sckretarz poselstwa zapytal zebranych, 
w jakim języku życzą sobie odbywa- 


przedmiot dokładnych ; starannych roz- 
ważań i następnie olbrzymię dziedzinę 


mia kenferencji Ponieważ nie. wszyscy eprav o charakterzę ekonomicznym, 


uczestnicy znali język francus«i p,rzeto 
zgodzono się na język rosyjski. Perso- 
nel poselstwa z posłem Woikowem na 
czele ostentacyjnie przemawiał tylko 
po polsku. Pytania stawiane przez 
dziennikarzy brzmiały tylko w ięzyku 


polskim p. Cziczerin odpowiadał na nie 


po rosyjsku. ; z . 

P. Czicizerin jest wzrostu wysokie- 
go. Ma on zmęczoną twarz i siwą śród 
kę. „Mówi powoli i spokojnie, iakgdyby 
improwizując. Po krótkim powitaniu 
p. komisarz Cziczerin wygłosił nastę- 
pujące przemówienie: 


Cziczerina. 


nieczność dla obydwu stron, lecz jes! ró. 
wnież bardzo ważnym czynnikiem si0- 
sunków międzynarodowych, BJ, 

Tak jak . pojmuje porozumienie to 
nasz rząd i tak, jak niewątpliwie trąkiu- 
je je również rząd polski nie mą Ono 
charakteru agresywnego przeciwko ko- 
mukolwiek i nie tylko nie może powięk= 
szać i rozszerzać koniliktów międzynaro 
dowych, lecz, przeciwnie, wpłynąć win- 
no uspakajająco, pokojowo į kojąco na 
stosunki międzynarodowe, "Sh ó 

Wystarczy spojrzeć na mapę Euro- 
py, żeby zrozumieć, jakie potężne znacze 
nie dlą stosunków międzynarodowych 
ma wytwarzający się stan rzeczy między 
2.S.8.R. a Polską (położenje sozdojusz- 
czejesia mieżdu naszim sojuzom i Pol- 
szej), 

O ile zatargi między nami odbijały się 
w sposób bardzo jąskrawy na całej sytu- 
cji w Europie, o tyle trwałe porozumie- 
nie (procznoje sbiizen:e) między nami 
winno siłą rzeczy wpłynąć  "iczyyykle 
silnie na  koniigurację sił i stosunków, 
Zbliżenie to przewiduje rozwiązanie całe 
go szeregu praktycznych į konkretnych 
zagadnień między nami, Za takie zaga- 
dnięnia należy uważać przedewszyst= 
kiem całą sęrję kwestii, wynilającyca z 
traktatu ryskiego, które stanowić będą 


Przyjaźń między państwami staje się 
siłniejszą { trwalszą, wówczas gdy Opiera 
się ną ścisłych i głębokich podstawach 

czych, 

Wzmocnienie naszego własnego gos- 
podarstwa narodowego i rozwój sił pro- 


„dukcyjnych Z.8,85,R, dało w wyniku roz- 


wój handlowych stosunków  zewnętrz- 


inych, co już odbiło się zupełnie wyraź- 


nie ną naszych stosunkach 
nych z Polską, |. 

Nasze obecne wielkie zamówienia w 
Polsce stanowią oczywiście tylko począ” 
tek stosunków ekonomicznych, które 
dopiero wówczas doznają pełnego rozwo 
ju, gdy niiędzy naszym Związkiem a Pol- 
ską zostanie zawarty traktat handlowy, 

Z kwestją traktatu handlowego łączą 
się į inne zagadnienia o charakterze go- 
spodarczym w todzaju mającej nastą- 
pić umowy kolejowej, Lecz we wszyst- 
kich tych spbrąwach dojdziemy:do pożą- 
danych wyników, kiedy ogólną politykę 
obu państw cechować będzie bezyzględ- 
na dobra woła i wzajemny przyjazny sto- 
sunek, 


ekonomicz- 


oparta na zasadniczym 


7 ; gruncie warszawskim 
| "iemcy i Anglję.—Rosja dojdzie do porozumienia z Francją 


Dla osiągnięcia tego zasadniczego za- 
dania — stworzenia przyjaznej polityki 
każdej ze stron w stosunku do drugiej — 
kania bezpośrednie zetknięcie się kiero- 
wników polityki obu stron, 

"Z Polską rozwiązanie tego problema: 
tu jest łatwiejsze niż z któremikolwiek 
innemi państwami, ponieważ drogą nastu- 
ralną, nieprzeparcie rozwijającą się przy 
jaźń naszego paftswa z ludami wschodu, 
uznaniu przez 
nas prawa każdej narodowości do samo0- 
stazowienia o sobie, w najmniejszym 
stopniu nie narusza interesów państwa 
polskiego, Co zaś dotyczy pewnych trud- 
ności, powstałych naturalnie biogiem rze 
czy między nami a Polską, to usunięcie 
ich nie jest rzeczą niemożliwą przy do- 


brej woli i przy zachowyanin przez obie ` 


strony przychylnej i przyjaznej linji poli- 
tycznej, s 

W obecnej chwili, gdy na całym świe 
cie jest tyle czynników mogących spo- 
wodowaę zatargi į gdy mogą powstać i 
powstają nieprzewidziane okoliczności, 
ustalenie trwałych stosunków przyjaciel- 
skich między naszem; dwoma państwa- 
mi ma bardzo poważne Znaczenie dla 
obu stron, | ; 


O co pytali dziennikarze. 


Po skończonym expose, zebrani przed 
stawiciele prasy zadawali p. Cziczer- 
nowi pytanią, 

Pytanie: Jaki jest cel obecnej poli- 
tyki rosyjskiej? 

Odpowiedź Cziczerin: Jedynym 
celem naszej polityki jest pokój z inny- 
mi narodami. 

Pytanie: Na czem polegają trudno- 
ści tranzytowe? 

Odp. -Cziczerin: Wolę o tem nie 
mówić ponieważ nie mogę przesądzać 
tego, co będzie feszcze przedmiotem 
pertraktacji. f 

Pytanie: Czy kwestia tranzyta sta 
nowi główny warunek zawarcia u- 
mowy ? i 

Odpowiedź. Człczerln: Dla obu 
stron jednym z głównych życzeń jest 


przy zawieraniu traktatu handlowego 
Uzyskanie prawa tranzyta przez kraj 
kontralienta, «wobec tego wątpię, aby 
ktoś zawarł traktat handlowy, nie uzy= 
skawszy warunków koniecznych tran- 
zyta. 

Pytanie: Jakie żądania przy zawie 
raniu traktatu polsko - rosyjskiego wy 
suwają Sowiety ? 

Odp. Cziczerin: O tem nie mogę mó 
wić zawczasu. Rozpoczną się potrak= 
tacje, które trwać mogą pół roku, a 
nawet i rok. 

Pytanie: Może pan pozwoli zwró: 
cić się do niego z następującym pyta- 
niem:- Jakie są właściwie przeszkody. 
ze strony rosyiskiej do zawarcia trak 
tatu handlowego. Istnieją wszak kon- 


kretne zasądnicze punkty, bez których 
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Sowiety nie zgodzą się na ostateczne 
zawarcie umowy handlowej. Czy mo- 
żemy się dowiedzieć o zasadnicgych 
różnicach? 

Odp. Wojkow: Z rosyjsnicj strony 
tie było przeszkód. 

Pytanie: Chciałbym zadać pytanie, 
które interesuje ogół żydowski. Wiele 
słyszeliśmy o kolonizacji żydów w Ro- 
sji i chcielibyśmy usłyszeć od pana kil 
ka słów, jak się przedstawia ta spra- 
wa? 

Odp. Cziczerin: Nie stoję blisko 
tej sprawy i szczegółów nie mogę za- 
komunikować, Wiem, że jest oficjal- 
nie zapewnione, iż kolonizacja będzie 
miała miejsce i że pewne obszary ziemi 
na Krymie są do tego przeznaczone, 
lecz o szczegółach niczego powiedzieć 
nie mogę. z 

Pytanie: Czy oczekuje pan pomyśl 
tych skutków? 

Odp. Cziczerin: Bezwzględnie po- 
myślne skutki będą, gdyż z chwilą 
upadku prywatnego handlu ludność ży= 
dowska miast, pozbawiona została do- 
tycliczasowych środków zarobkowa- 
nia i wobec tego, że ludność żydowska 
znajduje się obecnie w potrzebie, zdoby 
wapnia jakichkolwiek nowych środków 
istnienia, dąży ona usilniż do tego, by 
zająć się uprawą ziemi. To właśnie 
pelia organizacje żydowskie do wyko- 
rzystania tej sposobności. Zasadniczo 
pytanie to jest zdecydowane i nic prze 
widtje się żadnych przeszkód prócz 
czysto pieniężnych, gdyż kolonizacja 
związana jest z dużemi wydatkami. 

Pylanie: Czy rozmowy, jakie to- 
tzą się pomiędzy móiinsterstwami spr. 
zagranicznych wyrażą sig w jakimś 
frakiacie? 

Odp. Cziczerin: Traktat bywa za- 
wsze rezultatem dłuższych prac i jest 
zakończeniem prowadzonych rozmów. 
Będzie to widoczne z dalszego biegu 
konferencji I nie można powiedzieć czy 
przyjmą one traktatową forme, czy też 
pozostaną w. formie ustnego porozu- 
metia. 


. 
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Pytanie: Czy istnieje dążenie, by 
rozmowy te przyjęły odrowiednie for- 
my? 

Odp. Cziczerin: 
niej. 

Pytanie: Wobec tego, że zawarcie 
przyjaznych stosunków zależy nie tyl- 
ko od dobrej woli dwuch stron, lecz 
również od układu stosunków z innemi 
państwami, pozwoli pan zadań sobie py 
tanie jak się zapatruje rząd sowiecki na 
zagadnienie wileńskie? 

Odp. Cziczerin: Co do tego, istnie- 
je specjalny punkt w naszym traktacie 
z Litwą. W tej chwili nie pamiętam 
jak tam jest zdefiniowane, że sprawa 
wileńska ma być rozstrzygnięta tylko 
pomiędzy Polską a Litwą bez miesza- 
pia się jakiejkolwiek trzeciej strony. In- 
nemi słowy, stoimy na tem stanowisku, 
że sprawa ta nie może być rczstrzyg- 
nięta bez zgody Litwy, fak również bez 
zgody Polski i że nikt trzeci nie powi- 
nien się w te sprawy wtrącać. 

Na zapytanie, czy różnice ustrojów 


To się okaże póź- 


państwowego i społeczenego między Z. 


S. S. R. I innemi państwami nie utrud- 
niają wzajemnych stosunków odpowie- 
dział Cziczerin: 

Nie, zawarliśmy przecież traktaty z 
faszystowskiemi Włochami I z Węgra 
mł admirała FHorty'ego;  zdybyśmy 
chcieli utrzymywać stosunki jedynie z 
tewi państwami, które mają ustrój do 
naszego podobny, bylibyśmy zupełnie 
odosobnieni. 

Wogóle pragniemy pozostawać z 
wszystkiemi państwami w dobrych 
stosunkach. 

W odpowiedzi na zapytanie co do 
propagandy kominternnu, która podważa 
ustroje państw, pertraktających z rzą- 
dem Z, S. S. R. oświadczył Cziczęrin: 

Polityka państwa a działalność po- 
szczególnych organizacii są to dwie róż 
ue rzeczy, i w II międzynarodówce, 
która uchwaliła obalenie obecnego u- 
stroju znajdują się różny organizacie 
rozmaitych państw, a młędzy niemi or 


' |ganizacja polska. 


Rosja przeciw Niemcom 


Ostry atak p. Cziczerina na Anglję. 
Po konferencji z dziennikarzamę pol-| kąkolwiek kombinację angielską, to skut 


skimi odbyła się konferencja z korespon- 
dentąmi pism zagranicznych: Podczas 
konferencji tej Cziczerin złożył cały sze- 
reg sensacyjnych wprost wyjaśnień, 

Cziczerin określił cel swego przyjaz- 
du do Warszawy mniej więcej zgodnie z 
tem co mówił do prasy krajowej, a po- 
tem udzielał odpowiedzi na poszczególne 
pytania, 

Na pytanie czy wizyta pańska w Pol- 
sce nie ma na celu zabezpieczenia tyłów 
sowieckich w Azji, odpowiedział Czicze- 
rin, że przecież w Azji Polska żadnych 
interesów niema, 

Co się tyczy stosunków angielsko-ro- 
syjskich, Cziczerin stwierdził, że sowie- 
ty proponowały parekrotnie Anglji ukła- 
dy co do uzgodnienia polityki w Azji, 
lecz Anglja odmówiła, 

Na pytanie co do paktu reńskiego, 
czy wpłynie on ujemnie na stosunki ro- 
syjsko-niemieckie Cziczerin odpowie- 
dział: 

— Nie chcę uprzedzać faktów, ale 
na zasadzie dokumentów ogłoszonych 
w prasie amerykańskiej mogę zapewnić, 
że popieranie paktu przez Anglję ma na 
celu głównie odosobienie Rosji, a w szcze 
gólności oderwanie Niemiec od Rosji. 
Dążenie do paktu nie jest niczem innem 
jak posunięciem konserwatywnego rządu 
angielskiego przeciwko Z,5,S/R, 


Jeżeli Niemcy będą wciągnięte w ja- 


ki nie są trudne do przewidzenia, 

-— Jak się zapatruje pan komisarz na 
wstąpienie Niemiec do ligi narodów? 

— Zależy to od warunków na jakich 
Niemcy wstąpią do ligi, w szczególności 
od par, 16 i 17 statutu ligi, 

W każdym razie fakt wstąpienia do 
ligi dodatnio na stosunki rosyjsko-nie- 
mieckie nie wpłynie, 

Co do stosunków  rosyjsko-francus- 
kich sądzę, że zacieśnienie tych stosun- 
ków będzie ułatwione za pośrednictwem 
porozumienia rosyjsko-polskiego, 

Jeden z korespondentów zaznacza, że 
wizytę Cziczerina w Paryżu tłumaczą 
jako skierowaną przeciwko Niemcom. 

Cziczerin odpowiedział: narazie Niem 
cy nie są zainteresowane, aby pokłócić 
Polskę z Rosją. 


Obiad u p. Skrzyńskiego. 

Wzięli w nim udział również 

ł przedstawiciele parlamentu. 

Warszawa, 28 września. 

W obiedzie, wydanym przez p. mini- 
stra spraw zagranicznych Skrzyńskiego 
na cześć komisarza ludowego sprawy za- 
granicznych Z.S.R.R. p. Cziczerin udział 
wzięli pp.: prezes rady ministrów Włady 
sław Grabski, marszałek sejmu Rataj, mi 
nister sprawiedliwości Żychliński mini- 
ster kolei żelaznych Tyszka, minister rol 
nictwa Janicki, p. Wojkow, radca lega- 
cyjny Besiedowski, radca legacyjny Ul- 


janow i przedstawiciele klubów sejmowych. 


ważkie decyzje w Warszawie. |. 
Dalszy ciąg intormacji „Il. Republiki“ o pobycie p. Cziczerina w stolicy Polski: | 
Ważkie słowa p. Skrzyńskiego., | 


Warszawa, 28 września. 
Polska Agencja Telezraficzna. 

Dnia 28 b. m. w apartamentach pry- 
watnych pana ministra spraw zagrani- 
cznych Skrzyńskiego odbył się na cześć 
komisarza spraw zagranicznych Z.S,S. 
R. Cziczerina obiad, na którem wyzgło- 
szone zostały następujące mowy: 

„Witam pana, panie komisarzu ludo 
wy, w imieniu mego rządu. Przybycie 
pańskie do Warszawy jest uprzejmością 
którą oceniamy i aktem politycznym, 
który rozumiemy. Rozumiemy go, jako 
wyraz dążenia do ustalenia pomiędzy 
naszymi sąsiadującymi krajami  stosun- 
ków, opartych na zaufaniu, które mogło 
by natchnąć nowym duchem egzystują- 
ce traktaty. Możemy zapewnić pana, że 
to dążenie dozna całkowitego poparcia 
naszej woli pokojowej. Mamy nadzieję, 
że z naszych rozmów otwartych, lojal- 
nych i ożywionych jednakową gotowo- 
ścią wzajemnego zrozumienia wyniknie 
porozumienie, odpowiadające wielkim i 
niezmiennym interesom obu naszych 
krajów, W atmosferze powojennej na 
tle niedawnych wypadków, które zmie- 
niły kartę, historię i równowagę świata, 
pragniemy wierzyć, że racia stanu zdo- 
ła we wszystkich punktach Świata opa- 


Odpowiedź p. Cziczerina, | E 


W odpowiedzi na powyższą mowę 
pan komisarz spraw zagranicznych wy- 
głosił następujące przemówienie: 

„Dziękuję panu gorąco, panie mini- 
strze za pana słowa tak serdeczne i tak 
uprzejmę i czuję się szczęśliwym, że 
mogę skorzystać z tej okazji, aby podzię 
kowań pańskiemu rządowi za przyjęcie 
wyjątkowo przyjazne, które było mi 
zgotowane tu przez jego reprezentan- 
tów i wykonawców, jak również i przez 
prasę, tego prawdziwego wyraziciela 0- 
pinii publicznej. Mogłem się w ten spu- 
sób przekonać o wysokiem zrozumieniu 
ze strony pańskiego kraju tej wybitnej 
roli, którą powinna odgrywać polityka 
harmonji pomiędzy naszymi dwoma kra 
jami dla interesu ogólnego pokoju i lep- 
szego porozumienia pomiędzy narodami. 

Rozmowy, które miałem z Wa- 
szą Ekscelencją, w czasie których 
odbyliśmy wspólnie przegląd wiel- 
kich problemów aktualnej polityki, 
dały mi poznać pański pogląd na sze 
reg potrzeb i problemy polityki dnia 
dzisiejszego I zniewalają mnie do wi 
tania z wielkiem zadowoleniem pana 
przyszłego przyjazdu do Moskwy, 
który zacznie nowy etap na drodze 
wzajemnego zaufania, na którą we- 
szliśmy. 

Z tych rozmów wyniosłem pewne 
tendencje i intencje, które ożywiają po- 
litykę Polski. I nasz kraj również w ze- 
środkowaniu wszystkich sił na rekon- 
strukcje wewnętrzną stawia sobie iako 
cel główny zachowanie pokoju i współ- 
pracy nad utrzymaniem powszechnego 
pokoju. 

Z tą myślą poczynamy wielkie dzie- 
ło rozwoju stosunków ekonomicznych 
między dwoma naszymi krajami, sto- 
sunków, które są zasadniczą podstawą 


Anglicy pytają: 


P. Skrzyński odpowiada: „All right — odwrotnie, niż zP 
gwarancyjnym”, 


„ Warszawa, 28 września. |Francja zaprasza Czi 


Pan minister spraw zagranicznych 
przyjął w dniu dzisiejszym posła Wiel- 
kiei Brytanii p. Max Miillera. 


Sowiety poprą Polskę 


w rokowaniach z Litwą. 


Moskwa, 28 września. 
W tutejszych kołach politycznych 
opowiadają, że Cziczerin w czasie po- 
bytu swego w Warszawię zaproponuje 
Polsce, za pewne koncesje natury poli- 
tycznej, poparcie żądań Polski co do 
żeglugi na Niemnie. W tym kięrunku 


rząd sowiecki gotów jest wywrzeć na| 


Litwę ‘odpowiedni nacisk» 


E Fi 


nować uczucia rozdźwięków, I iwi 
wodnictwa. historycznego f umożli 
współpracę ekonomiczną niezbędna * 
odbudowy ogólnej. ko | 
W tej myśli witąm pana, panie * 
dlugo | 
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misarzu ludowy, pana, którego CZ 
letnie doświadczenie dyplomaty i j 
głęboka znajomość ludzi i przeszło” pó 
raz wybitna przenikliwość są ty te 
zadatkami cennemi dla urzeczywiś we | 
nia polityki twórczej, o ile pan zez, | 
jej poświęcić swoję wysiłki. My, gszchh j| 
leży mi na tem, aby dzjsłaj raz Í 


to stwierdzić, mamy niezłomną pe 3 
skierowania naszych wysiłków nie Poj | 
cłwko komuś, lecz dla służenia wić p 
sprawie, która winna być wspólna STY 
wą wszystkich narodów dobrej jad 4 
w sprawę pokoju. Wyrażam nad” gy < 
że nasze rozmowy, przeniknięte tym i 
chem, będące wyrazem jasnej i stan Hi i 
czej woli, zdołają usunąć przecz żali i | 
przygotować drogi przyszłe, W. dym | 
nadzieję, że przy naszymi przys p 
spotkaniu, możę z okazji mojej rew “gi | 
w Moskwie, będziemy mogli spoty | 
z zadowoleniem i stwclrdzić rezu br] 
owocnej polityki zgody. W tei Mię | 
wznoszę kielich za zdrowie pana, Km 
komisarzu ludowy*. 
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konsolidacji ich długów politycz ii 
Razem z panem, panie ministrze o 
żam, że stosunki polityczne pod, 
naszymi krajami są czynnikiem Pirate | 
szorzędnej wagi dla pokoju pows% po | 
nego. Polityka naszych obu krajów. 


winna mieć wpływ miarkujący Í kę 
czynić się do rozwoju polityki PO je 


wej i konstrukcyjnej. Przyłączam ię 
najzupełniej do deklaracji pana, P*t 
ministrze, że naszą wolą jest prae”. ów 
nie przeciwko komuś, lecz dla intermig 
spólnych i ogólnych narodów. “= mp, 
to sposób stosunki szczerości i zatli% sb | 
któreśmy zainaugurowali, będa I nić 

wpłynąć na decyzję rządów, W" +29 
więc tej polityki zgody wzajemnej 1 Pg 


czynienia się do zgody ogólnej 3% pe > 


strony wznoszę kielich za zdrow? 
na ministra“. WŁ 
ż o | 
P. Cziczerin u p. Grabskief A 
Cziczerip odwiedził w dniu w% g | 
szym premjera Grabskiego z któ ach 2 
był dłuższą konierencję zaś po Wi ije 
udał się na obiad do min, SkrzyŚ wież | 
w asyscie członków ambasady po | 
kiej, e gł 
Wieczorem odbył się raut w zn | 
mych zpartamentach min, Skrzyński? | | 
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Wizyty p. Cziczeriną ya Í 


w parlamencie = | 
Polska Agencja Telegraficzna | 


ʻ | l i 
Warszawa, 28 wre 


Dzisiaj w godzinach popołudeiot 


nież | 
komisarz ludowy dla spraw ai | 


nych Z.S.R.R, p, Cziczertn złoży 
pp. marszałkom sejmu i senatu: | a 
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List ministra oświaty de „| 
Berlin, 28 TŻ” ggwin | 

Podobno francuski ministe! „gg W 
weg” i 


ty de Monzie podczas pobytu, rano, | 
Berlinie, pozostawił postow, 


| acy 
qszaja” 
kiemu list do Cziczerina, ZAP” 
go.do odwiedzenia Paryża: i 

Na list ten, przesłany EC i 
kwy, Cziczerin miał Sa I LAC 
chętnie skorzysta z zap pa 
pozwoli mu na to stan zdrowi <A 
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TROWANI 


Ly wi narodów, obradująca w Gene- 
„ otrzymała od delegata syryjskich 
kA uiepodległościowych, emira Che- 
no: rslana, następującą depeszę : 

a Wutan pasza el Atrasz, wódz pò- 
4 ENIA druzów prosi ligę narodów o 
- m uwagi na sprzeciwiające się 
rj "Mo międzynarodowym postępowa 
* wladz sprawujących mandat w Sy- 
Onieważ Syrja nie jest kolonją 
drz red ią, ale terytorium mandatowem: 
SR idze narodów przypada obowią 


i 


1 
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o ością a władzami mandatowe- 
Gdy 137 .Tozstrzygnięcia go. W tym 
tga  TACaMy się do ligi narodów pra 
„4 gą: 1* zapobieżenie dalszemu rozwo 

| paktu Graz o wysłanie neutral- 
„,OMISji w celu zbadania stdnu rzó- 
EIE >. M jk 


r 


t poètewy też nadchodzą wiadomo- 
tatab poneros _syryjsko - palestyński 

Z totei )f wystawił program niepodle- 
| twe, Pimuacy, 5 punktów, a mla- 


| m 


AT, alestyny, 2) prawo tych kra- 


13) 
nie 


Tzą z jnnemi krajami arabskie- 
Zniesieria mandatu, 4) ewakuo- 


W 


Wi M ów” jako członków tej instytu- 
dów owanie niezawisłośl obu 


-A Na aa 


i toczą się obecnie poważne 
aX między druzami a francuza- 
wa ar tych starć zbrojnych i same 

ŚWykły 3 misi wyblegać poza miarę 

kazar. | "tarczek kolonjalnych skoro 
A ABorych n? potrzeba wysłania z Francji 
Ob Posilków į nowych dowódców, 
Gy syn. SG orężnej prowadzą powstań 
kre ity akcję polityczną, której kon 
do Ii , Precyzowaniem jest depesza 


| S łego” bpa z SOP, nepodiedio, 
PA je ada r 

be Ło ho 

ka” „= tam: Marokko, 

Libanu 


i y Polityczne Syrji, Palestyny, 
l ` pai Abdianaią wiele wspólnego z pla 


p eA , z sytuacją w Maro 
AR aby gk zpóność ar ruchem 
| ję polot Fa arabów istnieje i 


Bi dowy w Azji i w 
s „a. rTUimańskie, jest Islam. 
plena „waty dokonywa tutaj dzieła 
o Paliygz b, sę, OP lenia w jeden obóz 
ję! de E onych państw i krajów. 
p. Net. aaa ej. zatarg 


o Mossul, który 
rciem Europy z Islamem, bę 
act vipa obraz ofen- 
teiy , rą w Mahometa 
RA białej m. 0 tyloletniej į władztwu 

h m. lądzie £ezjatyckim i afry- 


Z  kBaielizująy m wagę ru- 


dy pa dinia konfliktu wynikłego mię- 


6 
5%» 


Aż, 


chów powstańczych tu czy tam, w Azji 
czy w Afryce, podciną już skrzydła krok 
polityczny, który uczynili w Gene- 
wie delegaci Syrji 


Łącząc z akcją orężną akcję polity- 
czną, uznając normalnie autorytet i inge 
rencję -Ligi Naródów, powstańcy syryj- 
scy postąpili dyplomatycznie i w innych 
być może warunkach inlerwencja ich 
spotkałaby się z przychylną aprobatą 
delegacji angielskiej, MARŻY 


Gdy nie wchodzi w grę mandat angiel 
ski (Mossul) można pozwolić sobie na li- 
beralizm `- SĄ 

* Zwalczając Europę jej własną bronią, 
w znaczeniu dosłownem i przenośnem, 


Islam dąży do wyzbycia się ciążącej mu] 


opieki i władzy Europy, Przykład przy- 
świeca mu z Turcji, która potrafiła prze 
kreślić decyzje; wersalskie i kształtuje 
swą przyszłość wedle własnej woli, 


-Rola, jaką w tym ruchu odgrywa wia 


4 


Złote myśli 


bi wspólna, zbyt mało jest może doce- 
pisna w sceptycznej Europie, 

O potędze wyobraźni religijnej į śle- 
nej wierzę w Koran u ludów muzułmań- 
skich świadczyć może żartobliwa histo- 
rja, która mą jednak swój głębszy sens. 

Pobożny Abdul-Said, turek, miał pe- 

wiej nocy sen, 

Ukazał mu się we śnie Mahomet i 
nakazał ods. kać w Jerozolimie u gro- 
bu proroka plan raju, 

Posłuszny Abdul-Said.udał się do Je 
rozolimy, odnalazł plan raju i, począł 
sprzedawać bilety wstępu do raju, 

- Wierni nię wątpili ani na chwilę o 
ziawie, btóra się ukazała pobożnemu 
Abdul-Saidowi. 

_ Sprzedaż biletów do raju szła tak do- 
brze, iż Abdul-Said musiał wynająć kil 
ku agentów, którzy objeżdżali Syrję, Pa- 
lestynę ofiarując wiernym kartki zapew 
niające im raj opisany w Koranie, aż wre 
szcie Abdul-Said się potknął, 


Rządy „per procura', 


10: 


Sprzedał bowiem bogatemu szeiko 
wi bilet do raju, za 18,000 funtów a wkró 
tce potem sprzedał powtórnie to samo 
miejsce, 

Ą 4 

Sprawa się wydała i Abdul-Said do» 
stał się za kratki, 

Historją jakich mało, historja ucieszne 
ale jednocześnie jaką musi być wiara pro 


sta i szczera, głęboka i żarliwa, tych lu- 


dzi rozmaitych kondycji, prostaków z 
śminu i bogaczy, skoro nie wątpią gni 
na chwilę o obietnicy Mahometa, 


Jaką też musi być ich pogarda dla 
niebezpieczeństwa jesli mają już w zana 
drzu ów „bilet do raju”, 

Renesans polityczny slamu i stoją» 
cych pod jego znakiem ludów zdaje się 


być pewnym pomimo wszelkich tam sta- 


wianych temu ruchowi przez mocarstwa 


zachodu, 
W, P, 


marszałka Rataia. 


. Twierdzi on, że społeczeństwo polskie cierpi na historje. 


Po ostatniem expose p. Grabskiego, 
które było publicznem  „pokajaniem” i 
stwierdzeniem. zupełnego. bankructwa, 
ryzykownych metod uzdrawiania fiskal 
nego naszego państwa — Oczy 'społe- 
czeństwa zwróciły się z niepokojem | za 
ciekawieniem w stronę sejmu. 


"Może wreszcie groźna sytuacja we- 
wriętrzna, a także niezbyt pocieszająca 
zewnętrzna = pobudzi naszych suwe- 
renów do jakiejś akcji, którą podyktuje 


troska o państwo, 


Pow.zechnie spodziewano się zebra- 
nia sejmu, jeżeli nie przed końcem ferji 
to przynajmniej na oznaczony termin 
otwarcia jesiennej sesji, ` 


"Tak dyktował zdrowy rozum nawet 
przeciętnegó obywatela, gdyż sytuacja 
stała się dla wszystkich jasną, P. Grab- 
ski nawet zrezygnował ze Swego: cho- 
robliwego optymizinu.i sytuację przed- 
stawił bez osłonek „Point de reveriez!* 


„Ani żniwa, ani pożyczki nie poprawią 
ciężkiego położenia kraju. „  /../. 

Zbankrutowały nietylko sanacyjne 
metody p. premiera. Popsuło się coś tam 
głębiej i poważniej, gra już nie idzie o 
utrzymanie złotego lecz '0o samo zagro 
żone istnienie państwa. ) 

Koło: historji toczy Się z zawrotną 
szybkością, a myśmy całe dwa lata pa- 
trzyli z zachwytem na błyszczącego złu 
dnje złotego, ślepi I głusi na wszystko 
co się działo dokoła nas. = - 

" I w takiej sytuacji — co robi nasz 
sejm? SER ASS, j 

Po kilku latach swego smutnego ży- 
wota nie przedstawiał nam absolutnie 
żadnych złudzeń co do swego poziomu 
etycznego i politycznego. Mieliśmy jed- 
nak prawo przypuszczać, że te nieliczne 
niestety, jednostki patrzące dalej włas- 
nej obory i gnojownika, których umysł 
wyrasta ponad karczemną atmosierę 
partyjnictwa — potrafią swą powagą i 
autorytetem zmusić wreszcie sejm do 
korzystania ze swych rozległych (zbyt 
rozległych) prerogatyw. - cÈ 

Depesze-i telefony rozniosły po kra- 
iu wieść, że zwołanie sejmu zostało od- 
roczone na dni kllkanaśćie, przyczem 
mówi się o udzieleniu daleko -idących 
pełnomocnictw rządowi p.Grabskiego(!) 

Ze zdumieniem pytamy — co ta ma 
znaczyć? |. AZS WA EET A 

= Dziś, gdy rząd p. Grabskleto ma ca» 
łą niema! społeczeństwo przeciwko so- 
bie, sejm, chcąc unikriać własnej odpo» 


wiedzialności, udziela mu dalszych peł- 
nomocnictw, wykazując tem samem, że 
nie potrafi wybrnąć z sytuacji. 

Suwereni nasi czekają aż rząd ska- 
pituluje ostatecznie, nie będąc w możno- 
ści nawet wykorzystania otrzymanych 
pełnomocnictw. Wtedy będzie sejm 
„czysty. w oczach społeczeństwa, a 
winnym okaże się tylko rząd. 

Czy jednak tak będzie, jak na swych 
rodzimych pastwiskach wykalkulowali 
nasi posłowie, to najbliższa przyszłość 


okaże. S A 
ke 
* 


Na marginesie obecnego położenia i 
wytworzonej sytuacji, niepodobna po- 
minąć charakterystycznego epizodu. 

P. marszałek Rataj, mając widocznie 
zamiar bronienia sejmu w oczach społe- 
czeństwa udzielił wywiadu dziennika- 
rzom i użył przy tej okazji słów, które 
niewątpliwie znajdą się wśród zbioru 
aforyzmów: wielkich ludzi. 

„Nie nie może się stać lekkomyślnie, 
pod wpływem histerji do której społe- 
częństwo nasze ma wybitne skłonności 
— oświadczył p. Rataj. n 

Już mamy zanotowanych kilka po- 
wiedzeń w rodzaju „Jest źle a będzie go 
rzej...*, lub też „Polskę do 


eg „(sy 
HISE S p Daian fa 


staliśmy za 


darmo“, a obecnie p. Rataj powiększył 
liczbę tych złośliwych powiedzeń. 
Dziwnym zbiegiem okoliczności sło 
wa te padają z ust ludzi z pod znaku 
wierzchosławickiego. 
ia My możemy jednak zapewnić p. mar 
szałka, że pomylił się grubo, gdyż jeśli 
nie będziemy identyfikować społeczefńie 
stwa ze stowarzyszeniem św. Zyty luk 
podobnemi organizacjami, to stwierdzić 
można z całym przekonaniem, że spo- 
Koju, z jakim szczególnie ostatnio, spo» 
łeczeństwo przyjmuje ostatnie wypadki, 
mogą nam pozazdrościć nawet synowie 
Albionu. ' 
Ani senacke obrady nad reformą rol- 
ną, ani odroczenia sesji sejmowej, 
ani bolesne eksperymenty fiskalne p. 
Grabskiego, nie zdołały dotychczas wy- 
prowadzić z kamiennego spokoju“ lub 
też rezygnacji społeczeństwa naszego, 
W każdym iniym kraju, we Wło: 
szech, Francji, czy Niemczech społeczeń 
stwo reagowaloby inaczej, a u nas tym- 
czasem w zbożnym spokoju i rezygnacji 
oczekujemy poprawy po ciężkich opera: 
cjach, dokonywanych nawet bez narkos 
zy. Śmiemy więc twierdzić, że zarzut 
był conajmniej niesłuszny, lecz „lapsus 


linguae* jest podobno cechą wielkich 
ludzi, Witold Łoś. 


Sala posiedzeń japońskiego parlamentu, który padł nledawno 
> ao pastwą ognia. 


29września182b 
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Oto wyjątki z depesz, otrzymanych przez Williama Foxa 
od swoich przedstawicieli w Europie. 


„ILUSTROWANA KEPUBLIKA* a wzakzOWA "m" 


| 20 komunistów na ławie oskar- | 


żonych w Sosnowcu. „w 


Głównym oskarżonym. emisarjusz bolszewicki — 
Stanisław Waldenberg. M | 
styczną i namawiali do zakładania jac" t | 
jek w Polsce, Organizatorem tych jacie, | | 
jek był Waldenberg, który legitymow”" | 
się fałszywym paszportem, Na rozpraw 4 


Sosnowiec, 28 września, 
Dziś rozpoczęła się tu rozprawa prze 
ciwko Stanisławowi Waldenbergowi, e- 


misarjuszowi bolszewickiemu, oskarżone 
y 


(ryza na ekranach 


że Paryż: Sukces niebyweły. 
k Londyn: 


vw ę 


sA Berlin: 


f 


Po premjerze 


Najlepszy film, jaki 


í j Monachjum: 
| Wiedeń: 


Królowa Saba 


flegmatyczna zazwyczaj 
angielska klaskała zapamiętale przez 10 minut, czego 
nigdy dotąd w Londynie nie było. 


Przez 3 tygodnie z rzędu obraz szedł przy 
wyprzedanej sali. 


Europejskich 


„Królowa Saba“ szła tutaj 5 miesięcy bez przerwy. 


publiczność 


widziano w Berlinie. Równie dob- 


rych krytyk nie było w tutejszych gazetach. 


Największy sukces sezonu, 


Brak nam słów zachwytu, wobec takięgo arcydzieła 
najpochlebniejsze epitety wydają się niewystarczające 


> Królowa Saba 


ukaże się po raz pierwszy w Polsce 
na ekranie 


Casina. 
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| Prócz 


mu o tworzenie bojówek  komunistycz- 
nych na terenie Zagłębia Dąbrowskiego. 
Waldenberga na ławie oskarżo- 
nych zasiądzie 20 innych komunistów, 
którzy, zakładając kooperatywy spoży- 
wcze, prowadzili w nich agitację komuni 


wezwano około 100 świadków. Będzi 
jeden z najpoważniejszych procesów * j 
munistycznych w. Polsce, Przyjazd Kii 
zapowiedziało kilku dziennikarzy ` 

szewickich, Rozprawa potrwa 4 dm 


*| Ustępstwa p. Caillaux w Waszyngtonie. — 


Francja chce płacić 35 miljonów dolarów rocznie: 


Paryż, 28 września. 
„Petit Parisien“ donosi z Waszyng- 


NM | tonu, że Caillaux ofiarował Ameryce 
i| splaty roczne, poczynając od 30 tub na 


wet 35 miljonów dolarów ze stopnio- 
wem powększeniem w ciągu dziesięciu 
lat aż do wysokości 100 milionów dola 
rów tj. lepsze warunki spłat niż te, 
których żądała Ameryka, pod warun- 
kiem jednak uznania możliwości rewi- 
zii zdolności płatniczych Francji! w ra- 
zie gdyby zawodziły spłaty niemiec- 
kie. 

„Matin* donosi, że ponadto Caillaux 


Olbrzymia katastrofa kopalniana w Nadreni | 


zapewnił Mellona, że Francja nie 1% 


unku t 
pocznie żadnych spłat w stos i) de 


Anglii i nie sfinalizuje układu lo 
skiego w sprawie długów dopóty: Arie 
póki nie zostanie zawarty układ Z migi 
rvką i rozpoczęte spłaty dla Amierg 
Pomimo wszystko porozumienie je kodć 
nie jest pewne. Wielką przesz zę 
stanowi postulat Francji, dotyć 
ewentualności uchybień 
Caillaux otrzymał è 
nakazujące mu energiczne obstawe 
przy tym postulacje, który Amery 
odrzuca. 


fo 
niemie ża 


Kopalnia „Haniel* załana i zniszczona. 


Berlin, 28 września. 
Z miasta Oberhausen w Nadrenii do 
noszą o strasznej katastrofie, której 0- 


Jl šara padła wielka kopalnia niemiecka 


Czwarty dzień procesu przeciw Filasiewiczowi. 


-0 


Kornella był „hochstaplerem“‘. 
Zeznanie świadków obrony. 


Rozprawa przeciw Pilasiewiczowi 
staje się coraz bardziej ciekawszą, gdyż 
odkrywa kulisy życia zgangrenowanej 
złotej młodzieży lwowskiej. 

Przez salę sądową przesunął się dziś 
cały szereg kolegów Filasiewicza, któ- 
rzy nie byli świadkami morderstwa i 0- 
czywiście nic nowego do sprawy wnieść 
nie mogą. Dają oni tylko ogólną charak- 
terystykę zabitego, twierdząc, iż miał 
on niezwykłe powodzenie u kobiet i że 
był to typ „hochstaplare. Nie posiadał 
on żadnych wartości społecznych. 

Zostępca strony poszkodowanej me- 
cenas Dwornicki oburzony był zezna- 
niami świadków i zadał jednemu z nich 
następujące pytanie: 


ask | 


Wielki Swiat - | 
Salony ` 

Miłość | 

Zbrodnia 
Spelunki | 

Gwałt 
Policja | 

Sądy 

Katorga | 
i dech zapierająca | 


Ciekawość, to VWidocq 


najbliższa premjera 


| „REDUTY“ | 


| A 


WAMRARANWNRKKAAE 


— Czy należało wobec. tego Ś. p. 
Kornellę zastrzelić? 

Przewodniczący jednak pytanie to 
uchylił i udzielił adwokatowi Dwornic- 
kiemu nagany. ZEP 

Następne zeznawał komendant po- 
licji Łukomski i szef ekspozytury śled- 
czej, którzy z całą stanowczością za- 
przeczyli twierdzeniom Filasiewicza, ja- 
koby Kornella wybrał się z nim na 
cmentarz. 


Ciągnienie premjowej po- 
życzki dolarowej. 


Warszawski kor. „I. Republiki“ te- 
Jefonuje: 

Zapowiedziane na dzień 1 paździer- 
nika na godz. 11 rano ciągnienie pre- 
mjowej pożyczki dolarowej odbędzie 
się w sali nr. 50 na parterze przy cen- 
tralnej kasie państwowej 
przez bramę Rymarska 5). 

W sali konferencyjnej, w której za- 
zwyczaj odbywają się ciągnienia odby 
wać się będzie w tym czasie posiedze- 
nie rady gospodarczej. 


Ex-premier komunista — 
skrzypkiem estradowy m. : 


Berlin, 20 września. 

Z Drezna donoszą, że b. premier sa- 
ski, komunista Zeigler, skazany za mal 
wersacje i nadużycia, a następnie po od 
siedzeniu półtorarocznego więzienia u- 
łaskawiony, wyjeżdża do Brazylii, 
gdzie występować będzie jako skrzypek 
estradowy, 


me Rosii, a przeciwko Anglii. 


(wejście | 


"| Haniel“, Wody z poszczególnych pod- 
$| ziemnych ganków spłynęły i zalały ca- 
m łą kopalni 


prócz tego spowodowały 
zarwanie się powierzchni na dość dużej 


iE przestrzeni. Obecnie zagrożone są za~“ 
* | budowania dyrekcji i magazyny kopalni 
|| Sasiednia kopalnia „Jakobi', mająca pod 


ziemne połączenie z kopalnią „Hanieł, 


Nastrój wojenny w 


| b 
jest w wysokim stopniu zagrożona 10; 
daleko porotons szyby „Tondern irr 
saerfeld* są również zagrożone. Sirot 
śliwie w chwili wybuchu kala") jel 
liczni robotnicy kopalni byli pozayol 
obrębem. Kilku górników 0b? wać: 
przy katastrofie zdołało się urato te 
Wojsko i policja otoczyły. kordon€” zy. 
ren kopalni „Haniel“ i „Jakobi” 1 Per: 
niły wszelkie ostrożności. Straty Tio 0 
jalne są olbrzymie. Prawdo sle. 
koliczne zabudowania zapadna 


Turcji wzmaga Sić* 


Demonstracje antyangielskie w Konstantynopo!!* 


Konstantynopol, 28, wrze! ze 


e 


ioti $ 


depesze z Paf nie | 
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Bilałogród, 28 września. Rząd angorski przesuwa gsl 
Nastrój wojenny w Turcji wzmaga | cddziały wojskowe na granice mi 
się z dnia na dzień. Rząd turecki po-|lu. Powstałe na miejscu ` POW | 
wołał wszystkie rezerwy. Ulicami |bulą wsie tureckie. Z drugiej Same | 


Konstantynopola _ przeciągają tłumy 
wzncszące okrzyki na cześć Kemala I 
O podob- 
nych demonstracjach donoszą również 
z innych miast tureckich. 


krajowcy w Iraku wywołują re" wy 


lokalne powstania. Organ 7 pisz 
z Angory „Hakimiyetimielieh wol 
że liga narodów sama wywo O, 
nę. Ogólnie określa się tutaj syt 
za bardzo poważną. 


Nieforturny występ Galwanauskasa 
w Lidze narodów. = 3 


OCZ 
Genewa, 22 września. |sługujących radzie z tytułu ko wy 
Na odbyteni w poniedziałek przed | kłajpedzkiej, protestował przec! o 


rat 


południem publicznem posiedzeniu rady wodom sprawozdawcy Gua zycze 4 
ligi narodów przyszło do gwałtownego innych członków rady ligi, PF ę obr? 


zajścia. Oto przedstawiciel Litwy Gal-|derzył pięścią w stół i opuści 


wanauskas przy omawianiu praw, przy 


Krwawe starcia 


między młodzieżą komunistycz- 
ną, a ludnością żydowską 
w Charkowie. 
Moskwa, 28, września. 
Według doniesień z Charkowa, w 
ubiegłą sobotę doszło tam do krwawe- 
go starcia między młodzieżą komuni- 
styczną a ludnością żydowską. Zaj- 
ście miało miejsce przed synagozą, do 
której grupa młodzieży  komunistycz- 
nej wzbraniała żydom dostępu. 
Wynikła walka, w której kilkuna- 
stu żydów ciężko zraniono. 
O takich samych zajściach donoszą 
z Berdyczowaa 


sal 


Okrążenie stolicy | 
„ Abdzel-Krima: 
Paryk. 28 wrzosniā: 


| że 
„Journal“ donosi z Madry w 
mimo niepowodzeń hiszpańs isZ 
jonie Alhucemas, francusko a, 
ska akcja okrążania Ajdiru comarce 
w dalszym ciągu pomyślnie 
wojsk zacieśnia się codz 
nie juź pierwsze domy. A 
sięgalne dla strzałów !€ zak 
hiszpańskiej. Pozostają tylko „ 5a 

cia góry Les Palmos i Debe s 


] 
IB 


Madera S 
aby wolna droga na Ajdir była ni s | 


oh 


ko 


a 
" 


~ 


| Miatoności bieta 


Dziś: Michała Arch 


WRZESIEŃ Jutro: Heronima 
| | Wschód słońca o g. 5,34 
i | Zachód o g. 5.24 
| Wsch. księżyca o g. 3,55 
- | we Zachód o g, 1.88 


WTOREK: „ | Długość dnia 10.57 


skazany 


Ubyło dnia g. 3.52 
Michał Paradowski. ` zamieszkaly 
przy ulicy Przędzalnianej 87, z zawodu 
robotnik. fabryczny, od dłuższego czasu 


Eg. wę R 
[ajenmnife W ; już żywił urazę do Edmunda  Maisnera, 
22 AMO W BR] piekarza, mieszkańca wsi Grzechowo, 
(| IRIRI l M| gmina Wiskitno powiatu łódzkiego. 
| 66 


Opowiadano, że uraza ta powstała na 
SĄ | tle zazdrości į że w sprawę tę wmiesza- 
| na była pewna kobieta, w każdym razie, 
EM | jest rzeczą pewną, że między Paradow- 
Oto tytuł nowej Sknsacyj- | 
"nej: powieści, która „Ex- 
: - press“ pocznie drukować 
~ od.dn 1-go *pażdziernika, 


7 zm raj 


skim a Maiznerem bardzo często docho- 

By) | dziło do sprzeczki i Paradowski w zde- 

M | nerwowaniu wobec świadków groził że, 
zabije swego przeciwnika, 

Piekarz kpił sobie ż pogróżek swego 
|| rywala uważając je za niesmaczne żarty, 
BY i nie traktował słów Paradowskiego na 
sa | serjo, : 


Na szosie, za miastem... 


Dnia 26 lutego r.b, drogą do Grzecho 
wa o godzinie siódmej wieczorem prze- 
chodził patrolujący policjant, który w pe 
wnej chwili usłyszał z za lasu 

huk wystrzału rewolwerowego, 

Natychmiast pobiegł w stronę, skąd 
dochodził odgłos strzału i oczom jego 
przedstawił się okropny widok, 

Na drodze stał wóz, na którym leżał 
pewien mężczyzna 
z głową zwieszoną bezwładnie | za. 

; krwawioną, 

Obok wozu stał drugi mężczyzna i jā- 
kaś kobieta, którzy. starali się docucić 
rannego i rozpaczliwym głosem wzywali 
pomocy, ; 

Policjant zorjentował się. natychmiasl 
w sytuacji i przedewszystkiem stwier- 
dził 
, tożsamość stojących przy wozje osób, 

+ f ._ Mẹeżezyzną ow był brat zamordo- 
wania 30 bm; o godz, 6 POW wanego, kobielą di: siostra, f 

Zamordowanym zaś był Edmund Mai- 
sner; piekarz z Grzechowa, h; 


Kawałek szabli 
„Musi być widoczny przez otwór 
$ w kieszeni. . 


f Takie zarządzenie wydały 
.... Władze wojskowe. 
nie pładze wojskowe wydały zarządze- 
| da, Oficerowie noszący płaszcze uwi- 
| (i miali górną część szabli przez otwór 
A Wkieize 


| log ni, zaś całkowite noszenie szabli 
7 Baszczem jest wzbronione, 
„y y 


TARO NONE 1717 
|". Solidarnie 
| hag dziś bądą kamienicznicy 
= Swoją niedolą i... po- 
z datkami. 


koje Arządy czterech stowarzyszeń wła- 

| jad nieruchomości m, Łodzi zwołują 

| i Toya Kredytowego, zebranie infor 
„EB ORe Ww sprawach podatokwych, 


| 5 godz dzielę dnia 18 października r. b. 


y a j, Tno w pierwszym terminie| aP EREN 
| iew ial v drugim terminie odbędzie |* Tragiczne spotkanie. 
a al, $; Skaly Związku strzeleckiego'przyļ: < ay ; FS 
| człony Rkiewicza 3-5 walne zebranie| Stan postrzelonego był beznadziejny., 
| obyj tów polskiej organizacji wolności Morderca celnym strzałem położył 
| dkie obod z następującym porzą-| Maisnera odrazú trupem, | 
| Sh I) Zagajenie b POK Policjant odprowadził” siostrę i bra- 
| wizy) Sprawozdanie ad KOSA ta zamordowanego do' komisarjatu, gdzie 
i NETA A w sani? || świadkowie zbrodni podali ~> 
= A Wycie nad. Pta wondaniain], R przebieg tragicznego wieczoru, 
f SU honorowege ja A PW PEJ Według zeznań świadków  Maisner 
| ) Wolne wnioski " dnia tego przybył do Łodzi z wozem chle 


ty, który fach syyój kocha, nakazuje mi 
wywnętrzyć się, -> 

Działąłem zawsze jawnie. Jeśli kogoś 
wytransportowałem na tamten świat, je- 
śli kogoś uczyniłem biedniejszym o kil. 
kadziesiąt czy kilkaset tysięcy złotych 
zawsze zostawiałem na miejscu „pracy” 
moją wizytówkę, 

Specjalnie lubię korespondować z po 


dze sądziły, iż uczynił to ktoś inny, na- 
tychmiast zawiadamiałem lojalnie urząd 
śledczy; To ja — Panicz! a 
Jako „fachowiec” badam pilnie stan 
ekonomiczny społeczeństwa, żeby wie- 
dzieć, gdzie i jak „operować', Otóż zda- 
Od Polski i znów £rastu-| wało mi się przed miesiącem, że już wszy 
12 RET | i scy tak zbiednieli, że dla mnie, Paniczą, 
T i Bazeł Br który chadza tylko na grubsze „polowa- 
nia" nie kalkuluje się w Polsce żadna „ro 
bota”, a 
Postanowiłem wyemigrować z kraju. 
Ponieważ nie znoszę biyrokratycznych 
szykan, a których ofiarą staje się każdy 


rAz" 


Spowiedź Panicza. 


y 
"SAL 


T +R k Legend i i 
PERLEA udarn ban p z 
8 Sił z Czech RA dyta Panicz wró 


h narodzie polski, te 
NRL art Aa Lu i p tł ipren 
Moeg i A bo, już dłużej milczeć nie 


TAEI ro) 
Pag sumienie uczciwego bandy- 


+ == _ „ILUSTROWANA REPUBLIKA" __ 


am 
ERLE 


licją, Ilekroć po moim „występie” wła- 


—— 


-+0; 


Spotkali się na wąskiej kładce miłości... 


Krwawa zemsta rywala. 


Michał Paradowski zamordował swego przyjaciela i został 


na 12 lat ciężkiego więzienia. 


ba i przed godziną siódmą wracał do do- 
mu, 

Razem z nim powracali brat i siostra, 
Ponieważ było już ciemno, Maisner za- 
ciął konie, chcąc prędzej dostać się do do 
mu, 

Gdy Maisner odjechał cztery kilome- 
try od miasta, nagle z lasu wyskoczył 

pewien osobnik z rewolwerem w ręce 
i przystąpiwszy do Maisnera zażądał wy 
dania mu pieniędzy, 

Maisner odmówił kategorycznie, wo- 
bec czego napastnik pociągnął za cyngiel 
kładąc piekarza na miejscu trupem i 
zbiegł w kierunku polą. 

Świadkowie zeznali w dalszym cią- 
gu że napastnikiem był prawdopodobnie 
Michał Paradowski, którego nie mogli 
dokładnie poznać z powodu zapadające- 
go zmroku, 


Na ławie oskarżonych. 


Opierając się na powyższych zezna- 
niach świadków zbrodni, policja areszto- 
wała Michała Paradowskiego i w dniu 
wczorajszym sprawa jego znalazła się na 
wokandzie sądu okręgowego. 

Oskarżony do winy się nie przyznaje, 
chcąc dowieść swego alibi, 

Paradowski oświadcza bowiem, że 
krytycznego wieczoru 


wyszedł z fabryki jak zwykle o godzinie 
6-ej wieczorem, 


CZRERYRERZEEREGEEEAGOGERGBAREEZ 


E RESTAURACJA TEMU = 


o erunkiem 


STANISŁAWA ENGLERA 
S 


od 12 — 5 joł ` 
OBIAD 28 dań po 2h 176 
KOLACJ od 7 — 10 wiecz, 
zadań po ZŁ. 2,50 
MENU WIECZORNE 
SAWY 
Zupa rakowa 
Zupa purć z selerów 
Barszcz lub buljon z pasztecikiem 
A |< 
Szczupak w galarecje 
Pasztet sos tatarski 
Sałata z drobiu 
Rozbef po angielsku kartofle frits 
Cąber barani z fasolką 
Gęś pieczona z jabłkami 
Sznycel cielęcy garni 
F — U — 
Suflet czekoladowe 
Kompot mieszany 
Ptysie z kremem, 


0d10—4 Dancing z atrakcjami, 


za- 
zagranicę 


obywatel, pragnący uzyskać paszport 
graniczny, przedostałem się 
bez pozwolenia p, Grabskiego. 

Już byłem w Czechach i kombinowa- 
łem, jakby tu dostać się do Paryża, śdy 
przypadkiem wpadł mi w ręce w pewnej 
cukierni komplet gazet polskich z ostat- 
niego tygodnia. 

Przeczytałem w nich: 

Bank dla Handlu i Przemysłu oskar- 
żony o świadome przywłaszczenie cudzej 
własności, i 

Wykrycie szpiegowskiej afery kolejo 
wej w Białymstoku, 

Aresztowanie fałszerzy 50-złotówek 
w Częstochowie, 

Nadużycia w kaliskim urzędzie skar- 
bowym. 

Morderstwo w klasztorze, Karmelitów 
we Lwowie, 

Dyrektor monopolu łódzkiego areszto 
wany, 

Proces „złotego młodzieńca" —. Fila. 
siewicza, który zamordował przyjaciela. 


Zbrodnia została dokonana w odleę: 
łości czterech kilometrów od miąsts 
przed godziną siódmą wieczorem, 

Oskarżony musiałby więc przebyć dró 
żę czterech kilometrów w ciągu niecałej 
godziny, co według oskarżonego jest fi- 
zyczną niemożliwością. 

Świadkowie zeznawają na “nieko: 
rzyść oskarżonego i 


twierdzą kategorycznie, że to on doko: 
nał morderstwa, 

Po zeznaniach świadków głos zabrał 
przedstawiciel oskarżenia publicznego, 
który w swem przemówieniu domagał się 
surowego wymiaru kary ze względu na 
to, że mordertswo dokonane zostało z 
premedytacją, 

Wywody oskarżonego, dotyczące ali. 
bi, nie zasługują na wiarę, 

Obrońca oskarżonego natomiast ad: 
wokat Busz, dowodził, że niema konkre- 
tnych dowodów winy oskarżonego wo- 
bec czego prosi o uniewinnienie swego 
klijenta, 

Świadkowię, mimo ło, iż nie mogą 
poznać oskarżunego, twierdzą, że on był 
sprawcą mordu, 

Sąd po półgodzinnej naradzie wydał 
wyrok mocą którego uznał Michałą Pa- 
radowskiego winnym morderstwa na o. 
sobie Edmunda Maisnera i skazał go na 
12 lat ciężkiego więzienia, 


Pokój | 


i 
umeblowany | 


z elektrycznością i wygodami, 
przy inteligentnej rodzinie 


zaraz do wynajęcia, 
Oferty sub, „Sienkiewicza' 


OCE 


Wyszło [I wydanie Broszury. D-ra R. Wioruckiego p. 1 
„NOWE SPOSOBY LECZENIA 
CHOROB INFEKCYJNYCH* 
(malarji, gruźlicy, reumatyzmu. rzeżączki, syfilisu) 
zapalenia płuc krupowego, ślepej kiszki i innych, 

„z praktycznemi wynikami. z 
Nabywać można u autora po cenie 2 sty, za 


egzemplarz. Warszawa, Piękna 23 m. 
057—6 


telef, 260-10. 


Sekwestrątor magistratu m, Łodzi odda 
wał kwoty zebrane od podatników na 
rzecz partjj komunistycznej, 
itpitp.itp.it. pu 


Narodzie polski! Gdy to przeczytałem, 
pomyślałem sobie: 

.— Jesteś „frajerem“ — Panicz! Wszę 
dzie złodzieje i oszuścil., Stoją niżej mo- 
ralnie od ciebie, bo działają podstępnie 
i nie przyznają się to „fachu“, Widać mo 
żna w Polsce jeszcze kraść.. A ile ty- 
sięcy takich ,płaszków” dotychczas nie 
„nakryło”„. 

A że, narodzie polski, jestem do kra 
ju przywiązany, więc kiedy przekonałem. 
się że można u nas znaleźć „pracę "—po- 
słanowiłem wrócić... 

Narazie staram się o posadę dyrekto 
ra monopolu tytuniowego w Łodzi. 

Serye! 


i Panicz, 
Przepisał W, LAK. 


Str A. 


Nie tylko w Łodzi 


dzieje się krzywda pracownikom | iQ 


miejskim. 


Na to samo uskarżają się || 


i w Tomaszowie. 


Kierownik związku pracowników in- | #5% 
Ko- R 
walski bawił w Tomaszowie w sprawach | fg 


śstytucji użyteczności publicznej p, 


tamtejszego oddziału związku. 


Pracownicy miejscy w Tomaszowie |H 
krzywd w instytucjach | BĘ 
w których pracują i związek postanowił 


doznali różnych 


energicznie zaprotestować, b. 


M. K. P. 


zwołuje więc pracowników 

biurowych, 

Omawiane będą stare 
bolączki inteligencji pra- 

ującej. 

Dnia 1 października 1925 roku odbę- 
dzie się wiec ogółu robotniczego m, Ło- 
dzi zwołany przez międzyzwiązsową ko- 
misję pracowniczą na którym będą roz- 
patrywane następujące sprawy: obecny 
stan ustawy ubezpieczeniowej na wypa- 
dek bezrobocia, uzyskanie 100 tys, zł. 
dla pracowników umysłowych miasta Ło 
dzi od rady miejskiej, sprawa eksmisji 
bezrobotnych, podatku komunalnego i 
państwowego od lokali oraz cały szereg 
spraw aktualnych, Godzina i miejsce ze- 
brania, będą podane w pismach środo- 
wych i czwartkowych, 


ZGODA ZG AAAS | 


TEATR CASINO 


Dziś po raz ostatni 


D en 
marza kobiety 


Opowieść o pięknych ko- 
bfetach i bezcennych per= 
łach. 


W roil głównej 


BETTY BLYINE | 


która występuje w tym íil- 

mie w otoczeniu 1000 naj- 

piękniejszych p waczek a» 
merykańskich. 


Pocz. przedst. o g, 3-ej 


Orkiestra symfoniczna Hu 
pod dyr. L, KANTORA. Ha 


AAAS DS DA AA | 


Muzeum obuwia. 


Jedyne w swolm rodzajy muzeum posiada 
Poczdam, Muzeum poczdamskie wyspecjalizo- 
„wało się w kolekcjonowaniu lilstorycznego obu- 
wła. W oszklonych gablotkach spoczywają bu- 
ty Gustawa Adolfa | Wallensteina, Piotra Wiel- 
klogo I Napoleona. 

W osobnej sall zgrupowano są btży, kama- 
sze etc. wszystkich monarchów | książąt nie- 
mieckich.. z wyjątkiem ozdoby odnóży Wil- 
helma I, który nie zdążył dokompletować ko- 
lekcji, 


— 
VAT 


ciotka, bratowa i babka 


| przeprowadzeniu zwłok do Łodzi. 


Popełnił jednak czyn 


wiając* samowolnie książeczkę wojskową. 


Bonifacy Siciński, z zawodu przę- 
dzalnik, będąc w wojsku, martwił się 
ciągle, iż nie posiada żadnej szarży ani 
odznak wojskowych. 

Odbywając służbę wojskową w 
Jarosławiu wstydził się kólegów, Któ- 
rzy mięli za sóbą szereg lat służby fron 
towej I brali udział w wićlu bitwach, iż 
jest zwykłym tylko szeregowcem nie 
mogącym nic ciekawego powiedzieć o 
swych przeżyciach wojskowych. 

Jednak nie tylko to było przycżzy= 
ną utrapiecń Bonifacegó Sicińskiego. 
dy uświadomił sobie, iż po powrocie 
do Łodzi. nie będzie mógł nic opowie» 
dzieć znajomym 6 swym okresie służ- 
by wojskowej, ani zaimponować panien 
kom, czemś nadzwyczajnem. ogarniała 
go poprostu rozpacz. 

Z dnia na dzień 
nadzwyczajnego. -` 

Jednakże dni były wszystkie szare 
jednostajne i nic się nie zmieniało w iè- 
go służbie wojskowej. 

l wówczas pan Bonifacy Siciński 
sam postanowił pokierować swym lò- 
sem i wobec tego, że nie mógł się do- 
czekać wyższej szarży, „zdobyć“ $obie 
rangę wojskówą samowolnie. 


oczekiwał czegóś 


MężLLY (NI, Lodeni W roku 1906-7m 


s|winni się osobiście zgłosić celem rejestracji. 


Na podstawie ustawy z dnia 23 maja 
1924 roku o powszechn obowiązku 
służby wojskowej (Dz, U. nr, 61-24) araz 
rozporządzenia w wz pękać do wspo- 
mnianej utsawy (Dz, U, nr. 37-25) wzy- 
wam wszyśtkich mężczyzy, urodzonych 
w roku 1906, obywateli Rzeczypospoli- 
tej, zamieszkałych na terenie m, Łodzi, 
do osobistego  zgłoszenią się w godzi- 
nach od 8-ej rano do 15-ej (3 oł.) w lo 
kalu rejestracyjiym przy ul, Traugutta 
nr. 10 w następującym porządku; 

Dnia 16 października o nazwiskąch 
na litery początkowe A, Ba do Be włącz» 


nie, 
» dnia 17 października o nazwiskach na 
litery początkowe B do końca C, Ć, 
dnia 19 października na litery począt 
kowe D, E, Fa do Fe włącznie, 
dnia 20 października litery G do koń- 


sm | ca Ga do Ge włącznie, 


dnia 21 pozeriika na litery po- 
czątkowe Gi do Go włącznie, dnia Rago 
aździernika na litery początkowe G, 
ońca H do He włącznie, dnia 24 paź- 
dziernika na litery początkowe H do koń 
ca T, J, dnia 26 października na litery 
początkowe Ka do Ke włącznie, dnia 


27 października na litery początkowe Ke 
do k 


r o włącznie, dnia 28 pażdziernika na 
iter 
października na litery początkowe L, Ł. 
dnia 31 października na litery póczątko- 
we M, dnia 2 listopada na litery począt- 
kowe N. O, dnia 3 listopada na litery 
początkowe P, dnia 4 listopada na litery 
początkowe R, dnia 6 listopada na litery 
początkowe S, Ś, dnia 7 listopada na li- 
tery początkowe Sch, Sz, dnia 9 listopa 
da na lit. począł, T.U, dn, 10 list, na litery 
początkowe V, Wa do We włącznie, dnia 
11 listopada na litery początkowe W do 
końca dnia 13 listopada na litery począt- 
kowe Z, dnia 14 listopada o nazwiskach 
na litery początkowe Ż Ż, 

Każdy zgłaszający się do rejestracji 
winien być zameldowany w Łodzi, posia- 
dać dowód osobisty z fotografią, lub in- 


vé ' Wiery piaTy w” 
MAZOOR PDA AN ATA 


Dnia 27-go b. m. zmarła we Wrocławiu nasza ukochana matka” 


Anna Keilsonowa 


Dzień pogrzebu na tutejszym cmentarzu będzie podany po 


Śniła mu się buława marszałkowska.. 


—— mm) ano m 


an Bonilaty chciał byl. bohaterem. 


początkowe K do końca, dnia 30|n 


na Rokicińskiej. 


mów oraz zabudowania 
drewniane sąsiedniego 
domu. 

Wozoraj o godzinie 10 min. 45 mia” 
sto nasze znów zostało zaalrmowańć 
sygnałem trąbek strażackich. i 

Tym razem pożar wybuchł w s 
dole znajdującej się przy ulicy Roki 


Rodzina. 


dysława i Stanisława Kielmów. 
Zboże znajdujące się stodole, PO 
kar Ó dn Obra częło się palić z nadzwyczajna Szy” 
M y, „p p pożar stawał się z każdą chwilą corar 
groźniejszy. 


y 


Stało się to dnia 9 marca r. b. 

Pan Bonifacy Siciński owego dnia 
przestał być szeregowcćm. =- 

W książeczce wojskowej wydanej 
w P. K. U. Jarosław wo odnośnej rus 
bryce napisał, że był dawniej kapra+ 
Jem, a teraz został mianowany: plutonó- 
wym, Że prai udział w bitwie pod 
Kownem (7), gdzie odniósł rany I skoń 
czył kursy telefoniczne. 

krótkim czasie fednak cała ta 
machinacja Sicińskiego zóstała ujawe 
niona. 

Wczoraj sprawę jego rózpatrywał 
sędzia Korwin - Korótkiewicz w trybie 
postępowania uprószćzóneco. 

Oskarżony tłumaczy się wobec są- 
du, iż był pijany wówczas, gdy „prze- 
rabiał' swą książeczkę wojskową. 

P. Prokurator Herman popiera akt 
oskarżenia w całęj rózciągłości. 

Obrońca oskarżonego mecenas. Abra 
mowicz prosi, wobec przyznania się 
oskarżonego do winy o złagodzenie 
kary i zawieszenie wykonania wyroku. 

Sędzia p. Korwin - Korotkiewicz ską 
zał Bonifacego Sicińskiego na 50 zł. 
grzywny, a w razię niemożności zapła 
cenia na 7 dni aresztu. => 


stałą się nie tylko stodoła znajduja 
się przy ul. Rokicińskiej ńr. 104, 180% 


cińskiej nr. 106. f 
W domu tym znajdowały się TÓW 


wszechniał się coraz bardziej. 


kalny, znajdujący się przy ul. Rokio ł 
skiej nr. 102, należący do Edwart 


mórki, 
Do akcji ratunkowej wezwano. 


2% 


re pracowały pod kierunkiem kome” 


danta 9 oddziału pana Dreslera. 

Pomimo nadzwyczaj oflarnej 
naszej straży -ogniowej póżar zdo 
umiejscowić dópiero o gódzinie 3 Í 
po południu, 

Pastwą płomieni 
ze zbożem braci Kielmów, znajd 
się przy ul. Rokicińskiej nr. 104 ; 
spłonęła całkowicie, część stodoly | 
raz warsztat szewcki w domu PrZ mü 
Rokicińskiej nr. 106 oraz dach pi 
przy ul. Rokicińskiej nr. 102, gdzie "a 


” 
A 
6 


i 


Straty spowodowane pożarem 
noszą około 50 tysięcy złotych. 
te, fi Przyczyńa pożaru nie zosta jA. 
ny dokument, stwierdzejacy tożsamość | tychczas wyjaśniona. da 
osoby, oraz metrykę urodzenia, 

Uwaga; Ci ze s trowiych się do 
rejestracji, którzy posiadają dowód osor 
bist, wydany w komisarjacie rządu na 
m, Łódź í przez starostwa nie potrzebu- 
ją przedstawiać metryki urodzenia. 

Do rejestracji winny zgłósić się rów- 

nież osoby, zamieszkałe na terenie m. 
Łodzi, nie mogące  wylegitymować się 
ważnym dokumentem z przynależnoś 
państwowej obcej, 
a Obywatele olscy, przebywający 
poza granicami Rzeczypospolitej, winni 
zgłosić się do rejestracji we właściwym 
urzędzie konsularnym, 

Zgłoszenia można dokonać, jeżeli za- 
chodzą ważne przezkody, również na 
piśmie, 3 

W wypadku takim należy podać: 1) 
imię i nazwisko; 2) data i miejsce uro- 
dzenia; 3) imiona rodziców oraz nazwis- 
ko papieńskie matki; 4) czy żyje ojciec 
i matka; 5) zawód ojca; 6) miejsce fakty- 
cznego zamieszkania (gdzie zapisany ` 
ksiąg stałej ludności); 7) miejsce RTU 
(dokładny adres); 8) narodowość; 9) wy» 
znaniej 10) zawód-zatrudnienie; 11) wy- 
kształcenie; 12) stan cywilny (rodzinny); 
13) ukarania sądowe; 14) wady fizycz- 


TEATR MIEJSKI. 
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TEATR POPULARNY- 
EAEE AK I E K. 
o wie rem , nę winy” deisi 
wicza. etwa] M. Bielecki. Udzia! 
ronówska, Brandtówna, „7 


Pilarsk 


PORTE 
i pw 


g WSO Wł. 
dewił ze śpiewami | tańcami „Królowi prosty. 
mieścja*, w której wystapi r 
(w roli Majcherka) artysta sceny, o 
zmaugażowany na sezon bieżący * 


e. 
- Winni niezgłoszenia się do rejestracji 
w wyznaczonym terminie ulegną w dro- 
dze administracyjnej karze grzywny do 
500: złotych lub aresztu do 6 tygodni, al- 
bo obu tym karom łącznie, 
Komisarz Rządu na m, Łódź 
w, z, (---) Janiszewski, 
Wąice-prezydent m, Łodzi 
(-—) W, Wojewódzki, 
Łódź, dnia 30 września 1925 roku, 
„ISDN ŁO YZ AAC ASO EE 


Czytajcie 


=== APRESS WIECZORNY” 


mensa 
iż Po 
META 


przed’ 
Geo 
h Ko iglennle gu 


r 
r 

| 
t 


, 


BGA 01 
jy00w" = 
CAS 


Groźny pożar 


Spłonęły stodoły braci Kiek | 


skiej nr. 104, a należącej do braci W: | 


kością, a wobec sprzyjającego „i f 
W krótkim czasie pastwa, płomień HE.. 
i 
przyległy do niej dom przy ul. ROM 
No 
nież stodoły i wobec tego pożar ró ig 


Po chwili ogarnął już dom mieś” 


Zindermana, gdzie przeniósł się na Lt 
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Muzyka i sztuka. | 
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, Od jednego z  wybitniejszych 
członków związku przemysłu włó- 
kienniczego w państwie polskiem 
otrzymaliśmy poniższy artykuł za- 
wierający szereg całkiem słusznych 
uwag, 

i y Autor tego artykułu jest wspól- 

MIRA założycielem  wielklego zakładu 
e ~. przemysłowego, obrońcą i rzeczni- 

| kiem interesów którego winienby 

być, ale, niestety, nie jest — zwłą- 

(hs zek przemysłu włókienniczego. 

i Y. Red. f 

P w "eng faktu nowego obciążenia prze 

or dodatkowym podatkiem majątko- 
wn, związek przemysłu włókienniczego 

i are polskiem, dopatrujący się w 

i olwiek wspólnym i za jego pośred 
| Pay Wszczętym wystąpieniu swych 
A ów, akcji mogącej ściągnąć zarzut 

ihi zania, pozostawi! szłonków swo- 

| doby, Wiasnemu losowi, pomimo, że mu 
"3 wiadomo, iż krótkoterminowe na 

' iu , atnicze opiewające na olbrzymie 

| èi ate w chwili, kiedy naprę- 
| ojneg gal doszła do punktu kulmina 

i tyg, 80. niejednego z 1ich doprowadzi 
i ij zuląy.. vini 3%: 

| tn jj sko związku wzmiankowane 
| Powia, št do usprawiedliwienia, Nie od 

f danim Przedewszystkiem celom j za 
| Ro itatu, W ustalonym w samym je 


|=, 


li bu 


wap ucie, 

kę 3 brzmi; — „reprezentowanie in 

dalej | Wobec instytucji rządowych — 

Alytycją upodejmowanie starań w in- 

oki, ch rządowych o zarządzenia i 
łem. "ZYCZyniające się do rozwoju 
kr ły” Itd; 

Ww pay zdoła uczynić jednostka? 

SZA, ję Czucjy bezsilności “swej ograni- 

Włągz. Z do pisania. podań do 

DI Nośęj bowych o odsunięcie dnia 

M kilka | rada jest, jeśli się jej termin 
Wi tygodni odracza. 

M y „ach bowiem włądz skarbowych 
lekkie my Wsiąż tylko przemijające 
sk iż kryzys “e ; : ; 
ttéoznig Y, nie usprawiedliwiające 
Włągz, iszych ulg, 

W skarbowe, nie trudząc się wiel 

Wych lu tami, badaniem ksiąg handlo- 

hiem : też refleksjami nad szącowa- 
i AWRego opi tu widzenia dochodowości 

ią ezna W ni stąd, ni zowąd podwa 

; kotiya, NĄ przez jednostkę sumę mająt 


yo 


89 podatnikowi, który w spra 
ującej możę o jego bycie 
' Opuszczony przez legalną 
i Ri tmusa A przez niego reprezen 
kolej mu EA do zapłacenia wymie- 
fo ru, bez wia lettie od ewentualn, re- 
| rek obrone a I zaufania w czyjąkol 
| Wet Lb i interwencję rezygnując na 
F nią ji | Przeważnie bezskutecz 
| BRAY) '1 ogranicza się do napisa 
| " termin, prośby o sprolongowanie 
| Gie Platnofei, 
| | jucy z Poniżający stan rzeczy, nie li 
p kich, cz, ; JAM przemysłowców 
dą Gzracjnoś ta zupełna dezorganizacja, 
y lej aż 0 że bezplanowość ma: trwać 
| 28 zemysł "ly wielkiego, kwitnącego 
i) "dzi zątru m do ruiny miasta i tysięcy 
| GRR jeśli b onych w przemyśle? 
| ki nimy irana y naszego mienia, nie 
AE Meckiego, KR aj i naszego honoru 
ta rzestrzega: A Jacego bezwarunko 
kj lerminów nę, zlkich zobowią- 
| RZ i swa ooletoza powierzone 


Dolicza .: | 
bosa CZA się 37 proc, i nakaz gotowy! | 


Mamy wszak bilanse wielu firm przed 
sobą, z których widać, że własnych środ 
ków obrotowych wogóle już nie posiada 
ją, i wszelkie podatki opłaca się z obcych 
funduszów. 

Spadek waluty, na utrzymanie któ- 
rej poniosło się tyle ofiar, zaostrzył sytu 
ację nie do zniesienia, 

Nowe olbrzymie straty, bezpośrednie 
i pośrednie, 

Ostatni grosz na wykup przedowszyst 
kiem własnego akceptu, a na przestrze 
ganie odroczonych terminów podatko- 
wych niema już nietylko środków, lecz 
preciwnie, nie zapłaciwszy starych za- 
ległości, trzeba się spieszyć z podaniem 
o odroczenie świeżych, bezustannie na- 
rastających podatków, 

Powoli dłużnik państwowy zaczyna 
rozumieć, że zaległościom tym ostatnie- 
mi resztkami kapiłału obrotowego nie 
zdoła sprostać. A 

Ofiaruje więc akcje swego towarzy 
stwa, które, jeśli wogóle będą przyjęte, 

|to zapewne w geometrycznie odwrotnym 
stosunku do ich‘ oszacowania, jeśli cho- 
dzi o wymiar podatku majątkowego lub 
spadkowego. 

Solidarna obrona mienia naszego i ho 
noru kupieckiego nie koniecznie, jak tego 
się obawia nasza tutejsza reprezentacja, 
musi mieć cechę akcji buntowniczej. 
Każda deputacja składałaby się tedy z 
buntowników. 

Są drogi legalne: petycje, petycje en 
masse, z brutalnej konieczności, do p, mi 
nistra skarbu, o którym nie należy przy 
puszczać że uprawia politykę podatkową 
świadomie dążącą do zagłady przemysłu 
włókienniczego, jak o tem twierdzą tu 
i owdzie, 

Ponieważ instytucji sanacyjnych w ro 
dzaju zagranicznych  „Treuhsender” u 
nas niema (Poznański „powiernik“ nie 
wchodzi tu w rachubę) to niechze pan 
minister skarbu wyznączy swych mę- 


uen KURJER HANDLOWY "m" 


| Nieudolność i marazm w pałacu Siemensa 


żów zaufania dla zbadania zdolności płat 
niczej każdej firmy łódzkiej, zalegającej 
w podatkach. 

Mówimy wyraźnie o zdolności płat-i 
niczej, bo jest to kwestja ściśle okreslo- 
na, bardzo konkretna ; łatwa do spraw- 
dzenia, gdy tymczasem określenie stanu 
majątkowego, analogicznie do praktyki 
stosowanej przy wymiarze podatku ma- 
jątkowego i podatku spadkowego, do- 
prowadza tylko do absurdu. 

Fabryka w pewnych warunkach, nie- 
zbyt dalekich od obecnych, może być ni 
czem więcej jak zbiorowiskiem starego 
żelaza 


Trudno sobie wyobrazić, by rząd, po 
zasięgnięciu dokładnych oraz wiarogod 
nych informacji o zdolności płatniczej 
przemysłowców, kontynuował swą bez- 
względną politykę podatkową, którą za- 
sypałby sobie główne źródła swych do- 
chodów, stworzyłby nowe legjony bezro 
botnych, ale bezrobotnych, już zupełnie 
pozbawionych wszelkiego wsparcia. 

Będąc pod względem udziału w do- 
chodach głównym akcjonarjuszem każ- 
dej spółki akcyjnej, rząd we włąszym 
interesie byłby zmuszony do oględniej- 
szego bochodzenia się z płatnikiem podat 
kowym, Sprawdząłby zdolność płatniczą 
każdego przedsiębiorstwa, zalegającego 
w podatkach, zastrzegłby sobie prawo 
zabronienią lub zezwolenia na nowe in- 
westycje, prawo kontroli nad pensjami 


dyrektorów, rad nadzorczych—bodaj nad | 


każdym wydawanym groszem, e 
Byle tylko nie gnębił podatnika bez- 
sensownymi ciężarami, nie wpychał go 
w rttinę i upadłość i byle tylko pozosta- 
wił mu możność egzystencji, bezpiecznej 
pracy produkcyjnej i — honorowania 
własnych akceptów i innych. zobow'ę- 
zań w kraju i zagranicą, dla zdobycia 
sobie į krajowi swemu tak gwałtownie 
potrzebnego ogólnego szacunku ij zaufa- 
nia na rynkach wszechświatowych. A 
Icy 


Rząd chce odbudować kredyt 
długoterminowy. 


Oficjalny komunikat 


Ministerstwo skarbu komunikuje: 

Dążenia rządu w dziedzinie kredytu 
długoterminowego idą w 2-ch  kierun- 
kach: pomoc przy uzyskiwaniu kredytu 
zagranicznego i umożliwianie działalno- 
ści instytucjom kredytu długoterminowe 
go, opartym o kapitał krajowy, 

Przy staraniach o kredyt zagraniczny 
rząd udziela instytucjom emitującym wa- 
lory długoterminowe wielu ułatwień za 
pośrednictwem władz centralnych j pla 
cówek zagranicznych a następnie udzie- 
la poręki państwowej, 

Nadto w celu ułatwienia instytucjom 
kredytu długoterminowego wznowienie 
ich pożytecznej działalności rząd naby- 
wa wypuszczane przez nie waiory z tem 
jednak zastrzeżeniem, iż otrzymujący w 
tych walorach pożyczki muszą złożyć je 
wyłącznie na cele inwestycyjne 

W ciągu rb. z państwowego funduszu 
gospodarczego rząd nabył: listy zastaw- 
ne Tow. kredytowego ziemskiego w War 
szawie na sumę 11,8 uiljn, zł, listy za- 
stawne Tow. kredytowego Ziemskiego 


skiego banku ziemskiego na sumę 0,6 mil 


'w wielkim dramacie 
w 12 aktach p. t, — 


we Lwowie na sumę 2 miljon zł; wileń- | 


DOROTA VERNON. Początek 0 god. 5 po poł ost. o g 10 w. 
DZIE E<<S<LSLS LLL WZ LL ŚL NN wj mą, 


ministerstwa skarbu. 


jonów zł., listy zastawne Tow, kredyto- 


go przemysłu polskiego na sumę 10 miljn. 
zł, obligacji m, Sosnowca na sumę 1 
miljn, zł, i wreszcie obligacji bankowych 
Banku gospodarstwa krajowego na su- 
mę 1,5 miljn, złotych. 

Ogółem na ten cel z państwowego fur 
duszu gospodarczego wydatkowano 27 
miljonów złotych, z czego tylko njezna- 
czna część wpłynęła na podatek mająt- 
kowy, znaczna zaś część tej sumy stano- 
wi poważną podstawę do wznowienia 
działalności przez poważniejsze imstytu- 
cje kredytu długoterminowego. 


Pianistka 


hmmm PrAGUKIETOWA 


wznowiła lekcje 


gry. fortepianowej. 


Zgłoszenia ul, Slenkiewicza 37, 
m. 40 między 3—5. 


DAV 


ILUSTR. RANEPOEL 


Łódż 


CZEKI. 


Dolary —. 
Holandja 241,27 

Londyn 241,06 i trzy czwarte 
N. Jork 5.98 

Paryż 28,40 

Praga 17.77 i pół 

Szwajcarja 115.83 

Wiedeń 84,60 

Włochy 24,50 


AKCJE 
Dyskontowy 4 
Handlowy 3 
Spiess 2.05 
Łazy 0.09 
Nobel 1.05 
Modrzejów 2.20 
Ostrowieckie 4,46 
Rudzki 0.78, 0,79 
Żyrardów 5.60 
Cukier 1.43, 1.40, 1.45 
Węgiel 1,10, 1.20 


Lilpop 0.48 
Norblin 0.70 
Pocisk 1,20 
Starachowice 1.10 
usch 4.60, 4,70 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 
Pożyczka dolarowa 65.75 
Pożyczka dolarowa w złotych 393.185 
Pożyczka kolejowa 85, 80, 85, 
Pożyczka konwersyjna 5 proc, 43.50 
Pożyczka konwersyjna 8 proc, 70. 
4i pół proc, listy zastawne ziemskie 
1520, 15.10, 15,25 
4 proc. listy zastawne ziemskie 12— 
5 proc, oblig, Tow, Kred, m, Warsza 
wy przedwojenne 15.15 


NOTOWANIA ZŁOTEGO 

w dniu 28 września 1925 ı 
Za 100 złotych: 
Londyn 28.50 = 
Zurych 85.— 
Gdańsk 86.14—86.36 
Wypłaty na Warszawę 35,52-35,46 
Wiedeń czeki 116.—116.50. bank 
noty 115,75—115.75 


GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Gdańsk, 28 września. 
100 złotych 86.14—86.36, czek na 
Londyn 25.19 i pół, telegraficzna wy* 
płata na Berlin 125.845—124.155, na Žu 


rych 100.27—100.43, na Warszawe 
ROZĘC! 3419: na Amsterdam 208.68 — 


= 


Zurych, 28 września. 
Notowania początkowe, 
Warszawa 24.50, Londyn 25.10. No- 
wy Jork 5.18, Belgja22,75, 


e 


Londyn, 28 września. 
Nowy Jork 4.84 i pięć szesnastvch 
4.84 i 15-32 
Holandia 12.04 i 5-8 
Francja 102.40 
Belgia 110.90 
Włochy 119.50 
Niemcy: 20.35 
Szwajcaria 25.00 
Praga 165.50 
Wiedeń 34.42 
Warszawa 28,50 


Paryż, 28 września. 


Londyn 102.42 
Nowy Jork 21,122 
Belgja 92.25 
Włochy 85.90 
Szwajcaria 408.2. 
Holandia 851.25 
Praga 62.70 
Rumunia 10.20 
Wiedeń 2.90 
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„ILUSTROWANA REPUBLIKA” 


Dzis 


wielka premjera wielka premjera 


2-go programu AU AP ORNES, oe RA abw 2-go programu 
otwarcia sezonu, EES ESEA ZYWO TOTEN EECC ASY | otwarcia sezonu. 


„A jeśli kto z was jest bez grzechu, 


* Moliot niech rzuci w nią kamieniem“. 


PERŁA SZTUKI FILMOWEJ!!! 


wytwórni First-National Pictures w New-Jorku 


ragg sg 


| M IEEE E EE E 


| | sd sł 
Historja jakich wiele, dla jednych komedja, dla innych dramat. 5 J 


W ROLACH 


adwen: Dwie potęgi ekranu 


CHARLIE CHAPLIN 1 
i JACKIE COOGAN f 


„Brzdąc* jest tym znakomitym filmem, dzięki któremu Chaplin i Coogan uzyskalie| 
nieśmiertelną sławę i popularność światową 


Perlisty śmiech i dowcip króla komików! 


Wzruszająca do łez gra! 


- 
= 
SP z! 


nim = 


Ósmy cud : świata! mam Ósmy cud świata! 


Poz ZZO W A TA LEi 


WYSTAWA w WEMBLEY. 


Wspaniałe i arcyciekawe zdjęcia z wielkiej angielskiej wystawy. 
Film w 3-ch aktach. i 


OE. JE OZ 2 RO GOL IPDĆ A RK: A CYOOJ ED CII 0 2 MY. D. 


R "Tidy PE 


NAD PROGRAM 
WUAMDONd GUN 


Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem p. S. BAJGELMANA. 
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tatnich zaliczyć należy na 
W; z Warszawy: por. L 
mistrzą wagi półśredniej 
pp. Konarzewskiego, mi- 
k Nei ciężkiej i Kwiatkow= 
xLonyry* — („Louvre w poję- 
cza konduktorów 
T to wielki magazyn. a nie 


w „gymnase Le- 
odza naszego wypróbowa- 
shorty ie Junoszy, trenuje cała ta 
« irzeba naszym bokse- 
pracują gorliwie. AAA 
„£yvinnase”, zdąży 
Spaniałymi punchami roz- 
bag“; Laskowski - 
ogoWiec — rano 
em pSaNyln w miejsk 
iepa z łodzianami, 
W lasku Bulońskim, po 
e w szermierce, 
nym i pozwala sobie 
* 0 Ucho... Konarzewski 
Ystkiem na wadze. Ju- 
„Przenieść* go do wá- 
lie nasze, w pogoni za 
ch. bedą wiedziały lępicj 
Słowa mężczyzn, co 
d str, Cdo choćby kilo. 
„Wacił już 3! Sprawa to 


ę i postępy w 
a ekunduje im w 

wej więdzy bokser- 
treningowej Le- 


OW północnych i pô- 
rancuzów, OCZYW i- 


polskiemu pię- 


a tego powiedzitć, 
a znanym tutaj 
""ymnase Christ- 
a polskiego spor- 


wszystkich it- 
owych o zawo- 


atym, o dobrym! 
ynl; 
ym, choć inało| 


Przy nie-|zawodnik ów, 
d vy 


|PRZEGLĄD 
_ Miefórtume wystepy łódzhich bokserów w. Parvi. 


_ETwszy z nich poddał się przed trzecią, drugi--przed pierwszą runda|po74W08Y,0 MISTRZOSTWO 


robionej sportowo i znającej się na bok- 
sie publiczności licznym, we wszystkich 
wagach rozgrywanym meczom. 

Kwiatkowski nie stanął. Poddał się 
przed pierwszą rundą — jak widać z ty- 
tutu. Szkoda, że się afiszował, ale takie 
rzeczy się zdarzają. 

Bezpośrednio przed meczem Kona- 
rzewski — Vally para bokserów lżej- 
szych pokazała nam jedną z najpiękniej- 
szych stron boksu i sportu wogóle: sil- 
ną wolę sportowca. Już w pierwszej mi- 
nucie pierwszej rundy jeden z walczą- 
cych jest „groggi*: zupełnie oszołomio- 
ny kilkoma directami chwieje się na no- 
gach. W tym stanie wytrzymuję dwie 
pierwsze rundy trzyminutowe i, wolą 
jedynie do maksimum napiętą — trwa 
do końca trzeciej i ostatniej — cztero- 
minutowej. - Zwyciężony, słaniający się 
i prawie bez przytomności zbiera więk- 
sze oklaski rozentuzjazmowanej tym 
sportowym wyczynem publiczności, niż 
zwycięsca. 

Kolej na Konarzewskiego. Robi wra- 
żenie doskonałe. Staje dobrze. Zaczyna 
się jednak niepotrzebnie cofać. Ma sła- 
bego przeciwnika i góruje nad nim swą 
atletyczną postawą. Inkasuje i daje. Wal 
ka równa mniej więcej. Równa pod 
względem rezultatów, lecz, podczas gdy 
francuz, pełen inicjatywy, szuka ciosu, 
Konarzewski. niezdecydowany, nie szu- 
ka nawet zasłony. Druga runda jest tro- 
chę tylko dla Konarzewskiego gorsza. 
Jest jednak zupełnie świeży i może śmia 
ło dysponować pełnią swych sił w ostat 
niej I tutaj Konarzewski każe się nam 
rumienić. Na głos gongu wstaje z krzę- 
sła, namyśla się chwilę, robi minę dyz- 
gustu macha rękami, jakby chciał po- 


SPO 


TOWY. 


(Specjalna służba korespondencyjna „Il. Republiki) 


Paryż, wę wrześniu. 
as urlopów i odpoczyn- 
ę tutaj liczne rzesze na- 
ajowców, W Paryżu we wszy- 
Wiarniach, pod Paryżem we 
„bois“ i „bains“ słychać by- 
Iską, czasami czystą, czasa- 
ami akcentu małopolskiego. 
mg $dzypolską a mało polską 
h bucISzOŚCI, która w badach fran- 
Via — o dziwo! — nie w więk- 


rzyjechali, by naocznie, kto 
nie namacalnie, dowieść fran- 
cy to nietylko bandyci 
— więcej; bez kołnierzy- 
cz to ludzie, noszący czę- 
krojony frak i dobrze w 
czytelnik zechce to od- 
iednio do „dwojga różnej 
— jak mówi Boy): dru- 
, by kąpać się w deszczu, 
morzu i łowić rzadkie uśmie- 
za chmur w tym roku wy- 
słońca, inni wreszcie — a 
i wielu — przyjechali, by w 
i maksymy: „profitons 
S pour instruire un peu“ — 
ze swych wywczasów, 
6 i zdobyć coś dla ducha, 


wiedzieć: „Po djabła tam...“ i poddaje 
się. Publiczność śmieje się, szydzi i 
gwiżdże. 

Takim był jeden niewystęp, a drugi 
występ polaka na ringu paryskim, mi- 
strza Polski. 

Jestem pełen sympatji dla Konarzew 
skiego, Będzie z niego dobry bokser, 
gdyż jest młody, pracowity, a przede- 
wszystkiem dlatego, że się więcej nigdy 
nie podda, chyba będąc konck-down. — 
Lecz mam więcej sympatji jeszcze dla 
naszego młodego boksu, by o tym „me- 
czu* Konarzewskiego zamilczeć. 

Paragraf trzeci. regulaminu wewnę- 
trznego P.Z.B. głosi, że członkowi P.Z. 
B. nie wolno stawać do meczu z bokse- 
rem zagranicznym bez uprzedniego ze- 
zwolenia P.Z.B. 

Wypadek ten jest precedensem i ja- 
ko takim powinien się nim P.Z.B. zająć. 
Trzeba uchronić boks polski od podob- 
nych ujmę mu przynoszących spotkań 
i trzeba uchronić boksera polskiego, mi- 
strza Polski, od szyderstw sportowej 
publiczności, jeśli sam siebie i spoczywa 
jącej na jego barkach godności pieś- 
ciarstwa polskiego od poniewierki uchro 
nić nie potrafi. S. GI. 


PRALER E id 


Włosy ratujcie [I 


Balsam Radio-Capill pobudza do życia obumarłe 
cebulki wywołuje zadziwiająco szybko (po dniach 
8) bujny porost włosów i brwi, niszczy łupież 
rozdwajanie się i anemję włosów. Sprzedają skl 
apteczne Spined, Spiess, Rżewski, Majewski, Li- 
piński, Epstein, Pile, Hermalin i inni. Tamże od 
usunięcia piegów w ciągu 3 dni, zmarszczek 
w ciągu 10 — krem Teatral-Sary Bernhard, 
Teatral pod puder sprawia że takowy nie osypuje 
się 12 godzin. 


PTOI TLEN. 


z mht. 


roar. 


Wielkie wyścigi pływackie o mistrzostwo Włoch zostały wubiegłą 


niedziele rozegrane w Poriofinu. 


Fotografja nasza przedstawia 


Którzy wyszli zwycięsko z przedbiegów i między 
którymi rozegrał się następnie finał wyścigu. 


„OLIMPJADA* 


Miadomości sportowe, 


LSKI W PIĘCIOBOJU W ŁODZI. 

W dniu 4 października odbędą się 
w Łodzi zawody o mistrzostwo Polski 
w pięcioboju. Organizatorem zawo- 
dów jest ŁOZLA., którego dotychcza- 
sowa praca przygowawcza przedsta- 
wiała się w następujący sposób: w dniu 
21 b. m. otrzymał ŁOZLA. pismo od 
PZLA. z propozycją zorganizowania za 
wodów, na co nazajutrz odpowiedział 
depeszą, iż propozycię przyjmuje, zaś” 
tegoż dnia jeszcze obszernym listem za 
komunikował szczegóły imprezy. W 
dniach 22 i 23 b. m. Zarząd ŁOZLA, po 
czynił odpowiednie kroki celem uzy- 
skania boiska WKS-u kwater dla około 
30 zawodników oraz zaproponował 
PZLA. listę sędziów, ponieważ kole- 
gium sędziów przy ŁOZLA. dotychczas 
niema. Jak widać z powyższego Ł. 
O. Z. L. A. uczynił wszystko co doń na 
leżało i nie ulega wątpliwości, że orga 
nizowane przezeń zawody o mistrzo- 
sttwo Polski w pięcioboju, staną na od 
powiednim poziomie. 


ZAWODY O MISTRZOSTWO 
POLSKI W OE MOTOCY.- 


Na skutek polecenia Polskiego związ 
ku motocyklowego, którego siedziba 
znajduje się w Poznaniu, przystąpił 5. 
5. „Union* do zorganizowania zawo- 
dów o mistrzostwo Polski w jeździe 
motocyklowej. Termin zawodów zo- 
stał ustalony na dzień 11 października 
r. b, przyczem trasa biegu wynosi 200 
klm. i prowadzi ze Zgierza przez Stry= 
ków, Głowno, Łowicz, Bełdów, Kut- 
no, Krośniewice, Kłodawę, Dąbie, Unic- 
jów, Łęczycę i Ozorków do Zgierza. 
Start i meta w Krzywiu. 


DZIESIĘCIOBÓJ O MISTRZOSTWO 
POLSKI, 


Dzień pierwszy i drugi, 
Poznań, 28 września. 


Pierwszy dzień dziesięcioboju o mi- 
strzostwo Polski przyniósł następujące 


wyniki: Skok w Abt 1) Adamczyk 164, 
2) Urbaniak 159 3) Wieczorek 154, Bieg 
100 mtr, 1) Wasiak 11,6 2) i 3) Urbaniak 
i Dzwonkowski po 11, 8, Bieg 40z mtr. 
1) Wasiak 55,8 2) Dzwonkowski 57,6 3) 
Wieczorek 57,7, Skok w dal 1) Wasiak 
634 2) Adamczak 605, 3) Rykowski 594. 
Rzut kulą 1) Urbaniak 11,01 2) Wasiak 
12,89 3) Dzwonkowski 10,53. W ogólnej 
klasyfikacji prowadzi obecnie Wasiak 
3106 p, przed  Urbaniakiem 2932 p. 
Dzwonkowski 2819 p. Adamczakiem. 
Rykowskim i Wieczorkiem. Drugiego 
dnia rozegrano finały pozóstałych kon- 
kurencji przyczem w klasyfikacji ogólnej 
pierwsze miejsce zajął Adamczyk (AZS. 
— Poznań) 5538 pkt., 2) Wasiak 5417 p. 
3) Urbaniak 5272 p, 


PRÓBA POBICIA REKORDU SAMO: 
CHODOWEGO, 

Warszawa, 28 września. 
W dniu 27 bm, odbyła się próbą pobi- 
cia rekordu samochodowego na prze- 
strzeni 1 klm. Do próby zgłosił sie inżw- 
nier Liefeld na Austra-Daimlerze klára 
mu jednak nie udało się pobić svłasnefu 
rekordu polskiego, króry wynosi 128 750 
kim, na godzinę, gdyż osiąćnał czas 283 
sek czyli 127,100 klm na godzinę Próba 
pobicią.rekordu na mctocytdu udała se 
natomiast p, Richterowi na molerykiu 


| Norton, który osiaśnał na przestrzeni I 


. p 2 
kim, czas 30,4 sek. co czyni. około 120 


klm, na godzinę, 


„ZIEMIAŃSKA” — „LOURS“ 2:1 (1:0). 
Warszawa. 28 września, 
Humorystyczny mecz piłkarski repre 
zentacji cukierni „Ziemiańskiej” i „Lp- 
urs” przyniósł zwycięstwo bywalcem 
Ziemiańskiej w stosunku 2:1, Honorowe- 
go rozpoczęcia gry dokonał znany gao- 


‘graf p. Bazewicz. Funkcje sędziów linji- 


wych spełniały artystki scen warszaw= 
skich. Sędziował p. Strzelecki, 


ZIMOWA W R. 4925 
Paryż. 28 września. 

Jak podaje prasa francuska olimpia 
da zimowa w roku 1928 odbędzie ste 
na terenie Szwajicarji w Davos. 


„ILUSTROWANA REPUBLIKA 


Niżej podpisane szkoły podalą rodzicom swych uczniów do wia 
domości, 'ż notika, jaka ukazała się swego czasu w dziennikach łódz- É 
kich, a dotycząca zakezu stosowania rygorów wobec tych którzy w prze- Pl 
pisanych terminach nie uiścili czesnego, jest nieprawdziwą. 

Owa fałszywa wiadomość przyczyniła się w ogromnej liczbie wy: $i 
padków do zaniedbania się w opłacaniu czesnego i szkoły nie mogły Ë 
z tego powodu do tej pory wypłacić należących się nauczycielom pensyj 

Zwracając uwagę Szanownym Rodzicom na niepożądane skuiki, 
jakie ten stan rzeczy wywołać może, zwracamy się z gorącą prośbą o do W 
pełnienie obowiązku wpłacania czesnego — zaznaczejąc, Iż w razie prze- $ 
ciwnym szkoły będą zmuszone zastosować wszelkie pozostające w ich $ 
dyspozycji rygory. 


6-1, Gimn, męskie Bogumiła Brauna 

Gimnazium Humanistyczne Imienia Ks. |. Skorapki 
6-11. Glmyaziam 4 ńskie A. Sobolewskie! 

ir Fei MA) nę EEs 
Kl. Gimnazjom Humanistycn IL To k 

8-xl. Gimnaziam Humanistyczne Z. Petkowsk ej 1 W. Macińskiej £ 

timoazjum Zeńskie £. Krygier wej 

Gimaajam Hamanistczae Zeńskie M. Rapsenówn" w Łodzi 

Polskie 6-kl. Gimnazium Filologiczne A. Zimowskiego 

Zeńskee Gimnazium Kamenistyczne Cetylji Waszczyńskiej 

6-4] Gimnazjum Humanistyczne St. Rajskiej 

6-kl. Wyższa Szkoła Realna Stow, onlar, sieta, wykstt, Hani. 


w Łodzi, Naruto 


R-Kl. Wyższa Sk. Realna 1 Wydz, Hand lqtom. Kupców m. Łodzi, 
Szkoła Handlowa itk, Tow. Szenen a Wiedzy Hanilowel, 


ERE Z E ENE 
i oa ANAE ASET] 


+ ” 
Th 


DAON, 


REA 
Eisa aa PNT 
IR 


wszystkich pism po 


OGŁOSZENIA * 


f à cenach zniżonych 
Ę PROSBY i REKURSY * wyt 
; aktów 


i gwi 


TŁUMACZENIA dencji w 6 języ. 


pod kierunkiem H. Kępińskiego 
PIERWSZE W POLSCE ======="— 
BIURO INFORMACJI PRASOWYCH 


Cegielniana 66 TEL. 20-62, 
Ne 40 5y BI P ro godzinach bid. owych 


ach 


Dr. med. 


WIM 


M powrócił. 


"| Choroby skórne 
m) włosów, wenerycz 
W ne i moczopiciowe 
A (leczenie światłem 

| Lampa kwarcowa 


Największy wybór 
Najlepsze gatunki 
Najtańsze ceny 


i promieniami 
Rontgena. 
są nasze 3 fakta miedoścignionych Zawadzka M | 
zdolności konkurencyjnych, M Telefon Nr, 25-38 
, Przyjmuje od 9—2 
Polecamy konfekcję | 0538 


Dla pań od 4—5 
Dr med. 


MN 


Specjalista chorób 
skórnych i wenę: 
A tycznych ! włosów 
Gabinet Róntgena 
' światło-leczniczy 


"MMA" 


j róg Ewangielickiej 
Tel. 29-45. 
Przyjmuje: od 8- 
i 6-8 Dla pań od: 
pzielna PALA 
od po 


ostatniej mody i jesteśmy w stanie 
sprzedawać po starych cenach gdyż 
zakupiliśmy towary przed podsko- 
czeniem cen, . 


M 3 szmechel i Rozner 
; | Sp. Akc. 
TŻ IZ Łódź, Piotrkowska 100 I 160, 


= 


KOMPLETY RYSUNKOWE | MALARSKIE 


ART. MALARZA 


-MAURYCEGO TRĘAACZA 


Specjalna nauka rysunków dia uczniów: szkó 
średnich niezaawansowanych Nauka rystinków dla 
dorosłych amatorów ! osób utalentowanych 

Ceny 0. umiarkowane zarówno w komplet ach 
jak I pojedyńczo, 

Art. malarz MAURYCY TRĘBACZ, Piotrkow- 
ska 71 przyjmuje od godziny 4—7, 


r. 


BUIN 


Potudniowu Nr. 23 
telel. 40-26. 


Specjalista chorób 
skórnych ' wene- 
tycznych Leczenie 
światłem (Lampe 
kwarcowa) Przyj- 
muje od 8 do 9, 
od 4:pół do * w 


Reperuję 
bieliznę 


ZOZ WARSZZSZNERCRUCZSKEE - - --$4 


,. SZKŁO OKIENNE 


WĄŻ wnamęniowe, surowe, matowe oraz szklenie budowli; dja- wszelką starannie 

HM nenty do rżnięcia szkła poleca po cenach konkurencyjnych 'medrogo Ul Piou 
Ei * Th 1 « z s 2 Kis. N 255, 1- 
1 f - h t U +- 

i J. Olejniczak, Główna 14. 55 | oie 


TŻ 


a ioy r wraz z ilusiu, dodatkiem niedzielnym „Nowa Panora: 
Prenumerata ma“: w Łodzi 4 zł. 20 gn miesięcznie, — Z amiejcowa 
5 zł. 20 gr. miesięcznie,==Zagtanicą 7 zł, 20 miesięczn 


u » u 
Iiistrówanej Republiki 
Odnoszenie do domu 80 groszy miesięcznie 
ustrowaua Republika" | „Express Wieczorny“ łącznie z odnoszeniem do dömu 


E e a 2 


Wydawca: Dr, Leszek Kirkien, 


[EP 


"——n 


Redaktor: Waciaw 


Smólski, 


poz 
- 


(aj 


zł (560 mes, zona 


w IRIE 
BĘ 


PPTI >: 


68G00060386300009900900006009039650096G0' 


duede nien adel! 


kunując nait walsze, przeto najtańsze taśmy 
„PARAGON* do wszysikich systemów ma: 
Ah do nisania, orez wszechświstowej sławy 


kalkę „RED. SEAL" i „RIVAL“ 


Nie gprzedawajcie za hezten zepsutych 


MAŻYŃ 


gdyż maszyny wszysikich systemów napra: 


wiamy szybko, solidnie I tanio. 


Nauka pisanja amerykańską Śleją metoda 


na na' nowszych maszynach „Remington“ w 
9 rano do %:ej wieczorem, 


godz nach o 


TOW, PRZEM.HANDL BLOCK. BRUN, 
ODDZIAŁ ŁÓDZKI 


UL. PIOTRKOWSKA. he 175, tel, 104: 


+9098906668300990900039605000600009G000 


c ji 4 


—— Adres: 


DARN 


PAŹDZIERNIKA $ 


1 


Otwarcle nowych 
kursów 


Plastyki, Rytmiki, Techniki ciala pe 
Zina Mruszówna ji 
szczegóły programu przy zapisach 


CEGIELNIANA Nr. 19 1 p. front m 6 
Zapisy codziennie między 5—6 


Dr. med, 


Ul. 
(Benedykta) 16. 


chor. skórne (wło 
sów) dróg mocz, 


SP. AKC 


EA, 


SOMMER 


6-0 sierpnia 


i Kobiece. 


Od 9—1,8 — 9 w. 


A dla pań: 4—5, 
perte een E ee 
. 'B BK8T2-1" NłYSIA 
Berlitz School $ o Inków 

Piotrkowska 39, R | ROTENDERG 
EEEE EA EOT)" Łódź, Al.Kościuszk.: 


Syndyk tymczasowy masy upadłości 
firmy „OTTÓ STEFFAN* w Łodzi n 
zas: dzie art. 502 K. H. wzywa wierzy- 
cieli tejże masy, aby w terminie 4i: 
dniowym zgłosili osobiście lub przez 
swych pełnomocn ków RAA SEYN 
wierzytełności do kancelarji Wydziału 
Handlowego Sądu Okręgowego w Łodzi 
lun do kancelar i syndyka. Na zasadzie 
art 503 K, H. sprawdzanie wierzyiele 
ności odbywać się będzie w kancelarji 


KŚ WRA M 22 Bówake 19 
7 Wznowił trzy 


brama, 


) > 


d Do wynajęcia 


frontowe 
pokoje 


częściowo 


umeblowane 


Wydzi:łu Hand owego Sądu Okrego- Oferty pod „43* do 


wego w Łodzi o 
w nastęcujących terminach: 14 lstopa= ki*. 
de, 21 listopada i 28 lisiopsda 1925 r, 
Brook tymczasowy 
Rudoif Pianer, Adwokat 
"Łódź Cegielniana 52, 


Wane gromadzenie T-wa Naurul 
lytow. Społecznych Szkół: Sredalch 


w POLSCE 


odbędzie się mie iak przęz 
ogłoszono, dn a 26 b. m lecz 
z tym remy 

o godzinie Ewe] 
ul. Piramowicza 7 


Io kompletu freblowska-przygotowaw. 


1. Lchiensteinówny 


sbsolwen'ki wyższych kursów pedago- 
giczno freblowskich oraz prakt, w in er- 
nacie Korczaka, przyjmuje się dzieci 
od lat 4—7 Rytm. gimn. przechadzka. 


463 


omyłke 
f h m 
iorzadkiem dziennym 
względnie 7-e] PY 
4 


ska 
Na żądanie francuski, 472 


Kilińskiego 60 m. 49 


prawa olicyna I p, od 10—32 


Posiadacze ttowerów' 


' Nie modne ramy zamieniam i prze: 
„rablam podlug najnowszego wzoru 
Odświeżam. reperu/q i szwelsujc 
wszelkie złamani», 
Łódź, Główna 36 L. Taler- 


Ogłoszenia: 


drozej Aü ierminowy ardi vstoszę 


— 


godz. 12 w południe adm. „Il. 


maku r 


Biuro RUCH” 


ORĄLE 
MESŁAdAIE 


spanku - 


Biuro „.RUCH' 
Piotkowska 38 


Szukasz posaly? 


„Naucz: się pisac na 
najnowszej maszy. 
nie „kKeningiun* 

M 12 
ślepą metodą a na 
pewno 
trzymasz posadę 

Tow. Block=Brun, 
Sp Akc Oddział w 
Łodzi, ul. Piotrkow 


L 


publi- 
079 


POROTE] 


Mewan 


"u 


pu. 


amerykańską 


łatwiej o 


175 2vb 


emean macera 


kiedci 1 inkagonci 


. Poszuku e się do 
sprzedania artyku: 
| łów chemicznych, 
Oferiy pod X 139 
Dibra referencia do ll 
administracji wyd 

„Repuviika* 
4 


a — 


RA | Otert 
# | do administracji -11. 


(LI 


udz ela lekci 
angielsk ego 


| w domu codzien- 
|nie od 9 do 11 


rm |152—2 


Wólczańska 37 


mieszk, 20, 


| RLR 


Gabinet 


skó.ą kryty okazyj 


nie tanio 


do sprzedania, 


Wiad: mość Zawadz 
ka 30 m, Il do 12 
i od 3—6, 


REREWYŃE 
| e 

z kuchnia i wszel- 

kiemi wygodami. 


poszukiwane. 


pod “P. T* 


Republik.", 420 
J0O0000000000 


RRR 


Nauczy- 
cielka 
z dyplomem parys: 


kim przyjmuje od 
15 września zapisy 


do kompletów |Ę 
jęz, francuskie |, 


go, Cena przystę 
pna Zgłaszać aię 
od 2—3 Pomorska 
Nróm6 59 3 


BEN 
J- OlONTA [O 


do matrykuły 

lub paszportu 
po cenach 
przystępnych 
u fotografa 


L LAKSA 


ul. Lipowa 9. 


PIC. 


dekorator. 


przerabia meble za 
kłada {iranki przyj 
muje obstelunki o 

60 proc, taniej. 

f WAGA: 
tylko Cegielniana 64 
PTA rACA SAY 

pokój 
w śródmieściu 


Oferty sub „Pokój, 
w administracji „II. 
Republini* 


BREROC 
Komplet 


(reblo wsko- 


wznawism e dniem 

1 i podało 
Zapisy codziennie 
od 10 


S. Osrołowsia 


Skwerowa 18—7 
p ir. 404-2 


— 


ż JSV 
RLA i 


ŹWICZAJNZ: 5 gi ca Wies. Mili dzy 
mil (na suonie 4szoaliy) NZKROLOJ | NADZJŁ 
Zaręczynowe | zaśluo po tekscie 10 złoty. Zamie; 

d admin dk invia Jroons () gy 
ZOZ NCCLP2 


Czcionkami wydawnictwa „iłepubiika* sp. z ośr odp., Piotrwowskć T 


|: 


Ua u luz 10-534, i 
ANI J) gr za wiersz Mi Ag 100, 
scowe a 50 proc Zagraniczni meisi? 
Poszugiwame pracy ogr Naimi 


Kupno 
| | sprzedaż 


NŚ? ezn sio à 

„M pszczelny po Na 29 m 

w w bla: | 
sankach, 1) Sig „yy, MEROE 
15.80 zł. 2) 10 7 

ZO zŁ wraz zi%%5" 4 i 
blaszanką | opłata AM 
pocztową wysyła H AMÓ WIENS 
zaliczką Paloka, | WÓ dą POLO 
Kupczyńce p De ko a e 
nysow. wol, Ta no: przedstawiciéli f 


pol*. 4303 i Savoy 
N 305 od ge 


doty wiecz ŚWóg 
dy włącznie: = " 


i 


front I piętro 


pó 


4 


ER AANEMEME LILAK A aea 
SON do pisa- 
nia biurko, lam 
pe na biurko, latar- 
nię magiczną dorra 
do odczytów. moż- 
na używać  pocz- 
iówki spr edan za- 
raz. Qubernatorsk« 

M 25 I p m. 4, 
451 


ZAK ońazyi- M 
ne fo Aarena nia U zw ZE 
Łódź, Gubernator- rl 
ska 30 465-5|poKÓ komol 
| z urzy Warih 
RSE? dla 2 os0D | 
anans okazyjnie |w,, Sienkiew m, 
do sprzedania [Minc yo 
wiadomość ul Sien 
kiewicza 56 1 p, 


KI, 
Jeikner. 370-2 POKO tów 


wwa mh | kuje O 

MALA MERLE dark go 
łóżka metalowe, DS? U U 
wózki dz ecinne, o 
iomany, kozeiki na! 
taniej i na dogod: 
nych warunkach 
sprzedaje Magazvn 
Mebli, Piotrkowska 
M 116, I p. front, 
telefon 21-51. 

902—1 


nistracji. 


GR 
AE 
„ Wi j 
INTELIGENT SM | 
Posady $ (urte a gti 
NEM ZIE BT poko U ber 0 
UMIENNA i aku: ub częścio w gęś 
iatna panna po blowany PSAi 
Szukvje pracy do pojycznejh 
wezdzieinego mał- Oler y Sii 
żeństiwa lub do do sdmin 
samotnego.  Oferty| 
prosze składać pud, 
adr M. M, 462 


mauke 
wychowani 


MI M 


ALCZYCIELKA 
szkoły powszech- 
nej (storsza studeni 
ka) orgamzuje kom 
plet dla dz eci 6-777 
lein Udziela lekvji 
w zakresie B klas gie 
Giksmanówna, Pi. "% 
ramowicza 10. „une © 
455—5 i erone 
[ez elskiego lekcii aa BO gi 
| konwersacji u ao. 583 
dzielem bez ośred agobio iy ] 
nią metodą Ans -naf WOLA i] 
6—8 town eż w doj w ŁOŚ” 


mach  ory2atnych jmacjs adus 
Piotrkowska 84 m |nie 49 Nee mię. 
robovia uj 


14 Prong oficyna. 
026:4 
ES +- 11 [BAM r 
TENOGRAFJI wy- 
uczę wWszystkici 
bezpłatnie | stownie 
Insiysul Stęnvugia 
liczny Warszawa 
Mokotowska 39 


„talon” 


NGLISHMAN, gi 

Ves lessons, con 

Vveisalion and cor 

tespondenie Write 

to the reducuon | 

sub, „Briusher*, 
Á 


KID 0052 
i) uszerką Pipikowa| 
przyjmuje zamó 
wienia pań, Piotr: 
kowska 132. . 16-10 
aga 


— 


prz 


Pol. Fa 
m 


ALVAŻĘ do wyna wy 
jeva Warni 
dugudn Ui Plor- Is 
ka 46, W udomiuść SE 
u wossodarza 4/* BA A 


LEPET IB K 4 a0 


j 187 

TA 0 
149 
857 
ra 
Mól 


